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01© prawdziwe oPlkzc Niemiec
fala nienawiści ku Polsce zatacza coraz szersze kręgi

Całe Niemcy marzą o odwecie
Paryż, 19. 5. (PAT). Redaktor „Le Ma­

lina" publikuje list, otrzymany od jedn go 
z przywódców młodzieży niemieckiej z 
Berlina następującej treści:

„W Niemczech jest rzeczą niebezpie­
czną — pisze młody Niemiec — być fian- 
kofilem. Obecnie nie odważyłbym się rzu­
cić jakiegokolwiek argumentu w duchu 
porozumienia, gdyż najbliżsi przyjacYl*? 
odwracaliby się odemme Namiętności są 
rozpętane. Społeczeństwo niemieckie ma­
rzy tylko o orutalnej reakcji. Buta hitle­
rowska przekracza to, vo było w czasie 
wojny. Partja hitlerowska składa się prze­
ważnie z szaleńców, zas kraj i cała mło­
dzież jest za nimi. Istnieją wpraw Izie 
Niemcy umiarkowani. Ich ambicje są je­
dnak identyczne z ambicjami hitlerowskle- 
'ni. Ja sam cierpię, słysząc urągania, sk e- 
owane pod adresem Francji. Dzięki Bo- 
,u — pisze dalej autor listu, — że Nieoicy 
ue mogą obecnie zaatakować Francji.

Piszę o tem, ażeby wiedzieli we Fran­
cji, że mimo wszystko są w Niemczech je­
dnostki, które myślą o drodzeniu. ale cóż 
możemy uczynić. Jesteśmy zaledwie gar­
stką,"

List zawiera różne szczegóły o wewnę- 
,lrznem źyc’u Niemiec, których jednak re­
daktor „Matina" nie przytacza w obaw e, 
aby jakakolwiek aluzja nie zdradziła au­
tora.

Lipsk, (PAT). Dzień wczorajszy zgro-

Powrót i>rem. Prysiora
Warszawa, 19. 5. (PAT) P. pre? 

zes Rady Ministrów Aleksander Pry? 
łstor powrócił do Warszawy i objął 
urzędowanie.

.leszcze jedna wizyta 
niemieckich statków 

wojennych w Gdańsku
Rzekomo z okazji 509-lecia szpitala św. 

Jakóbs w Gdańsku(?) w dniu 24 czerwca 
-b. przybyć mają do Gdańska okręt linjo- 
wy „Schlesien" i dwa toipedowce niemiec­
kiej marynarki wojennej. Pobyt statków 
tych w porcie gdańskich trwać ma od 23— 
27 czerwca.

♦

Skazanie szpiega
Katowice, 19. 5. (PAT). Wczoraj 

przed sądem okręgowym w Katowi? 
cach odbyła się przy drzwiach zam? 
kniętych rozprawa przeciwko byłemu 
kapitanowi policji niemieckiej, oby? 
watelowi niemieckiemu Eginhardowi 
Notznemu, oskarżonemu o szpiego? 
stwo na rzecz ościennego państwa.

Sąd wydał wyrok, skazujący Notz? 
nego na karę 8 lat ciężkiego więzie? 
nia i poniesienia kosztów sądowych 
w wysokości 600 zł.

masowe' ucieczki 
wSościan 

z „raju bolszewickiego“
Wilno, 19. 5. (PAT.). Z poszczególnych od­

cinków pogranicza donoszą, żc w ostatnich 
dniach wzmogły się wypadki licznych ucieczek 
włościan z Białorusi na terytorjum polskie.

W ciągu ostatniego tygodnia na poszczegól 
nych odcinkach pogranicznych polsko-sowie^ 
kich zanotowano przedostanie sh na teryto­
rium polskie przeszło 50 osóK

madził wszystkich uczestników elbląskie- szą korespondenci pism nacjonalistycznych, 
go zjazdu związku popierania niemczyzny była potężnym wyrazem woli i myśli na- 
zagranicą, stanowiącego dalsze ogniwo rodu, widzącego swą PRZYSZŁOŚĆ NA 
wrogiej Polsce demonstracji, która, jak pi- WSCHODZIE.

Harcerze naemieccii wciągnięci w wir 
polityki

Lipsk, (PAT). Z Ballenseedt donoszą, 
ze na odbytem tam w Zielone Święta do­
rocznym zlocie niemieckiej młodzieży har­
cerskiej przyjęto następującą rezolucję:

„Uroczyście oświadczamy, że nie ma­
my zamiaru znosić na stałe hańbiącego na­
ród niemiecki dyktatu wersalskiego. Chce- 
my przystąpić do życia i żądamy z całą 
stanowczością od przywódców nar.du, 
aby utracone przez zdradę ziemie na

Buta Gdańska
W czasie Zielonych Świąt do je? 

dnej z miejscowości, leżącej w obrę? 
bie terytorium W. M Gdańska przy? 
była na trzech łodziach Wisłą wy*» 
cicczka z Polski. Uczestnicy wyciecz? 
ki, którzy śpiewali pieśni polskie, 
przyjęci byli wrogo przez mieszkań?

Berlin, 19. 5. (PAT.). Biuro Conti donosi, 
że laaulrat powiatu bytowskiego odebrał prawo 
pobytu w Niemczech trzem nauczycielom pol­
skich sfzkół mniejszościowych — Laboniowi, 
Ledóchowskiemu i Gabruchowi, którzy ostatnio

(o) Warszawa, 19. 5. (Teł. wł.). Wc wczo­
rajszej prasie zagranicznej ukazały się wiado­
mości o schwytaniu morderców dziecka Lind- 
bergha. Na ślad morderców wpadnięto rzeko­
mo przypadkowo. Według wiadomości tych 
na przedmieściu nowojorskiem Broocklyn pe­
wien pijak bił kobietę, za co go aresztowano. 
W kilka godzin później owa kobieta zjawiła się 
w policji i oświadczyła, że aresztowany jest 
jej mężem i należy do bandy, która uprowa­
dziła synka Lindbergha. Nazywa się on Frank 
Parzych.

Parzych przyznał się do udziału w uprowa­
dzeniu dziecka oświadczył, że dziecko z łóżka

Burza o Gdańsk w Niemczech
Ataki nacjonalistyczne na „Yorwarts“ za słowa prawdy 

o hitlerowcach gdańskich
Berlin, (PAT), Wczorajszy artykuł 

„Vorwaertsu“ i „Abend‘ o mobilizacji hi­
tlerowskich oddziałów szturmowych w 
Gdańsku wywołał na łamach prasy nacjo­
nalistycznej konsternację, wyrażającą się 
w ataku na organ niemieckiej partji so;’?l- 
aemokratycznej. Hugenberg-owski .Der 
Tag" pisze: „Czy odpowiedzialne czynni­
ki niemieckie nie widzą że jedno ze stron­
nictw uznało narazie za zbyteczną obrenę 
Wolnego Miasta Gdańska przed atakami 
Polski i nic życzy sobie zupełnie powrotu 
Gdańska do Rzeszy?"

„Vorwaerts" przedrukowuje w wydau u 
dzisieiszem wiadomość zamieszczoną w 

wschodzie i zachodzie znowu zdobyli dla 
Rzeszy CHOĆBY SIŁĄ. My, młodzież, nie 
spoczniemy w naszej walce dopóty, dopó­
ki naród niemiecki nie stanie się zupełnie 
wolny."

Zjazd, w którym uczestniczyło 2 000 
młodzieży w wieku do lat 17 miał cha­
rakter wybitnie manifestacji antypolskiej 
i antyfrancuskiej.

nie zna dranic 
ców i niebawem odjechali z powro? 
tem. Nacjonalistyczna Danziger 
Allgemeine Ztg.“, wspominając o 
przyjeździe wycieczki, zaznacza, że 
śpiewanie-pieśni polskich przez wy? 
cieczkę polską na terenie Gdańska 
jest niesłychaną bezczelnością.

I ■—■>* W —I -

Wydalenie trzech nauczycieli polskich 
z Niemiec

zostali pozbawieni przez prezydenta regencji 
prawa nauozania.

Wobec powyższego wspomniani nauczyciel® 
jeszcze przed Zielonemi Świętami wyjechali z 
powrotem do Polski.
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Mordercu sunKa Undbcrglia pod kluczem?
Dziecho padlo e»iaar«i nieszczęśliwego wypadku

porwał herszt bandy Fleischer.
Przy znoszeniu z drabiny dziecko upadło 

na kamień, kalecząc się tak ciężko, iż zmarło 
w samochodzie. Policja amerykańska pochwy­
ciła już Flcischcra, który złożył identyczne ze­
znanie.

Curtisa, który zaofiarował Lindborghowi 
pośrednictwo między nim a bandytami i które­
mu Lindbergh wręczył wysoki okup, tłum w 
chwili odprowadzania do więzienia usiłował 
zlinczować. — Poszukiwania dziecka koszto­
wały Lindborghów przeszło 250.000 doi,

Wiadomości powyższe należy przyjąć z 
wielką ostrożnością.

dzienniku „Der Abend" o mobilizacji hi- 
(lerowsk.ch udziałów szturmowych na ob­
szarze W. M, Gdańska, zaopatrując ’ą w 
tytuł: „Napływ szturmowców hitlerowskich 
do Gdańska" — „Jakie plany są przygo­
towywane na obszarze Gdańska?" itd

Berlin, (PAT). Rewelacje „yorwaerłsu“ 
o koncentracji hitlerowskich oddziałów 
szturmowych w Gdański wywołują w dal­
szym ciągu ostre ataki na łamach prasy 
nacjonalistycznej. Narodowo-socjalistyczny 
„Angrilf" nazywa informacje dziennika so- 
cjal-demokratycznego zdradą kraju. Od 
obecnego rządu n.e oczekujemy represyj

Przed ważnem posiedze­
niem Radl) rainlsirdw

(o) Warszawa, 19. 5. (tel. wł.) Na t aj 
bliższem posiedzeniu Rady Ministrów roz­
patrywane będą bardzo ważne sprawy, 
dotyczące utrzymania równowagi budżeto­
wej i środków, zapewniających tę równo­
wagę. W tym celu rząd będzie musiał po­
czynić szereg oszczędności, wyzyskać ró­
żne źródła dochodów i upłynnić rezerwy 
skarbowe, aby uniknąć deficytu.

Toruń—Bydgoszsz-Grudziądz 
— Bnowrotlaw — Gniezno 
tworzyć będą odrębne powiaty miejskie
(o) Warszawa, 19. 5. (lei. wł.) W Dz en- 

niku Ustaw" nr. 41 opublikowane zostało 
rozporządzenie Rady Ministrów w sprawie 
powiatów miejskich Na mocy tego rozpo­
rządzenia miasta Bydgoszcz, Gniezno, Gru­
dziądz, Inowrocław Tor_ń, tworzą odrębne 
powiaty miejskie dla celów administracji 
państwowej. Rozporządzenie wchodź* w 
życie z dniem ogłoszenia. Jednocześni 
traci moc obowiązującą poprzednie rozpo­
rządzenie.

W»|ewG<lzKi Komitet Unan* 
sowo-ftolHisi przu p*ro«u

Pod przewodnictwem p. prezesa O. U. Z 
/ współudziale Pana Wojewody dnia 18 bm. 
obradowała Komisja Osadnicza Województ 
kiego Komitetu do Spraw Finansowo^Rolnych 
iv Toruniu. Tematem obrad Komisji były za 
gadnienia osadnicze charakteru ogólnego erraz 
sprawy poszczególnych osadników..

Po wysłuchaniu obszernego» komunikatu 
O. U. Z. ilustrującego generalne kwestje o* 
sadnicze. Komisja ustaliła wytyczne swej 
pracy, poczem przystąpiła do rozpatrzenia 
wniosków zgłoszonych przez osadników z Gzi 
na, Zelgna, Mlyńca, Kamionek, Robakowa i 
innych. Sprawy te komisja odpowiednio za- 
atpinjowaiła- ł przdkasaji Wojewódzkiemu 
Biuru do Spraw Finansowo»Rolnych do zała* 
twienia.

Komun* Harta Hoistleza 
Warszawa»Rnga

Warszawa, 19. 5. (PAT). W dniu wczoraj* 
szym powróciła do Warszawy delegacja poi* 
ska pod kierownictwem p. Makowskiego, dy* 
rektora polskich linij lotniczych „Lot“ i przed* 
stawicieli Min. Komunikacji, która bawiła w 
Rydze w sprawie uruchomienia nowej linji lot* 
niczej Warszawa — Ryga.

CZYTAJCIE UWAŻNIE DZISIEJSZE WY* 
DANIE NASZEGO DZIENNIKA, A NA 
JEDNEJ ZE STRON ZNAJDZ1ECIE DAL* 
SZĄ SYLABĘ KONKURSU PREMJOWEGO 

przeciwko „Vorwaertsow;" pisze dziennik 
hitlerowski. Zapewniamy jednek, że po 
objęciu władzy przez narodowych socjali­
stów porachujemy się gruntownie z tą ho­
łotą, Prawicowa „Boersen Ztg." ośw ad- 
cza, że gdyby nawet informacje ,,Vorwaer- 
tsu" były zgodne z prawdą, to i wówczas 
należy jaknajostrzej napiętnować zachowa­
nie się tego organu socjalistycznego. Unie­
winnienie Polaków i przedstawianie nacjo­
nalistów gdańskich jako prowokatorów, 
zagrażających pokojowi jest pchnięciem 
sztyletu w plecy ludności niemieckiej w 
Gdańsku.
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Słuszny wybór
Informacje o przebiegu piątkowej 

konferencji u.premjera Prystora, dotyczą 
najważniejszego i najbardziej zasadnicze­
go zagadnienia. Jest to, mianowicie: — 
zagadnienie dalszego kierunku naszej po­
lityki gospodarczej.

Jak wiadomo, od pierwszych miesięcy 
obecnego okresu kryzysowego polska po­
lityka gospodarcza zmierzała do obrony 
zasadniczych podstaw ogólnego gospodar­
stwa społecznego, w głębokiem i całkowi­
cie słusznern przekonaniu, że załamanie 
się tych podstaw grozić mogłoby niesły­
chanie przy krem i konsekwencjami dla 
państwa i dla wszystkich jednostek gos­
podarujących. Stałość pieniądza i równo­
waga budżetowa słusznie uznane zostały 
za te główne fundamenty. Ich utrzyma­
nie, dotychczas pełne i całkowite, zape­
wniające w dzisiejszych nienormalnych 
warunkach kryzysowych jaką-taką moż­
ność kalkulacji i kapitalizacji, — wyma­
gało Oczywiście ogromnych wysiłków 
Rządu i znacznych ofiar całego społeczeń­
stwa, wyrażających się w powszechnem 
obniżeniu poziomu płac i dochodów, pod­
wyższeniu pewnych podatków, w ślad zaś 
za tern ’— w konieczności ograniczenia 
wielu, często nawet niezbędnych potrzeb. 
Celem tej polityki było i jest przetrwanie 
obecnych trudności, aby — przez utrzy­
manie wspomnianych zasadniczych pod­
staw gospodarstwa społecznego — móc 
wykazać jaknajlepszą formę w chwili, 
gdy równowaga w stosunkach międzyna­
rodowych zostanie przywrócona. Równo­
waga ta nie powraca jednak tak szybko. 
Zbyt wielkie bowiem i zbyt głębokie są 

• przyczyny, które spowodowały jej zwich- 
. nięcie. Rozliczne próby porozumień mię­

dzynarodowych nic wydały dotychczas 
poważniejszych rezultatów, wobec czego 
w poszczególnych państwach wzrosły tru­
dności i pogłębiły się ujemne objawy kry­
zysowe. W następstwie tego stanu, wzra­
sta i ciężar ofiar, ponoszonych przez spo­
łeczeństwa w powszechnej walce o utrzy­
manie się na mapie świata.

W Polsce mamy do czynienia z tętni 
satnemi zjawiskami. Wzrost trudności 
ekonomicznych znajduje swój wyraz w 
kurczeniu się eksportu (pod wpływem 
polityki reglamentacyjnej państw zagra­
nicznych), w odpływie złota i dewiz na 
regulacje zagranicznych długów, oraz w 
zmniejszaniu się kredytu i możliwości fi­
nansowania życia gospodarczego. W kon­
sekwencji tego kurczy się produkcja, 
utrzymuje się dysproporcja między cena­
mi i siłą nabywczą złota, oraz dyspropor­
cja między zaciągniętemu .pożyczkami a 
możliwością spłacenia ich, — dalej 
zmniejszają się. dochody jednostek gospo­
darujących,spadają place itd. Kurczy się 
też oczywiście dochód państwa, zmusza­
jąc do ustawicznej czujności w dziedzinie 
równowagi budżetowej. Rok ubiegły dał 
państwu dochodów na sumę 2.262 miljn. 
zł., a więc o 18 proc, mniej, aniżeli rok 
1930/31- Rok bieżący — według obliczeń 
wiceministra Starzyńskiego, przedstawio­
nych na konferencji u p, premjera — przy 
uwzględnieniu wszelkich będących w dy­
spozycji rządu środków w dziedzinie, po­
lityki podatkowej i w dziedzinie uspraw­
nienia administracji przedsiębiorstw, przy­
niesie najwyżej 1.980 milionów do 2 mil­
iardów zł. Trzeba więc dalej ograniczać 
wydatki państwa i kurczyć je, podobnie, 
jak kurczyć się muszą prywatne przedsię­
biorstwa. Trzeba iść po linji deflacji gos­
podarczej, jeśli chce się utrzymać równo­
wagę budżetu i stałość pieniądza, a więc 
utrzymać te najważniejsze wartości, któ­
re zadecydują o naszej formie w momeii 
cie — być może, niedalekim już, — gdv 
przyjdzie nam stanąć, po okresie dzisiej­
szego cofania się, do startu w lepszą przy, 
szłość.

Czv istnieją inne możliwości? Czy moż­
na przesunąć politykę ekonomiczną na 
inne tory? Czy można w inny sposób po­
kryć przypuszczalny deficyt budżetowy?

Tak. Na upartego możnaby ¿deficyt 
np. pokryć inflacją pieniężną, drukowa­
niem pieniędzy papierowych bez pokry­
cia, możnaby w drodze tej inflacji starać 
się wstrzyknąć życiu gospodarczemu .kil­
kaset miljonów papierków o obniżonym 
kursie. Ale nie można tego zrobić bez 
zniszczenia wszystkich nagromadzonych 
dotychczas kapitałów i oszczędności, bez

pogorszenia naszej sytuacji jako dłużni­
ka zagranicznego, dla wątpliwych nadziei 
utrzymania, względnie polepszenia stopy 
życiowej obywateli. Takie to właśnie są 
bowiem — pomimo wszelkich pozorów — 
skutki inflacji pieniężnej, którą zresztą 
dobrze mamy jeszcze w pamięci z pierw­
szych lat powojennych.

Zważmy jednak, że polityka ekono­
miczna Polski musi wybierać: — albo 
nieuniknione oszczędności w budżecie i 
dalszą' dcflację gospodarczą, — albo in­
flację pieniężną. Pierwsza z tych dróg 
wymaga od społeczeństwa znacznych 
ofiar, zapewnia jednak nienaruszalność 
fundamentów ogólnego gospodarstwa na­
rodowego, utrzymanie zaś tych funda-

mentów otworzy nam ogromne możliwo­
ści rozwojowe w chwili, gdy przywróconą 
zostanie w stosunkach międzynarodowych 
zachwiana równowaga gospodarcza i po­
lityczna. Druga droga — to droga eks­
perymentów walutowych, która łatwo 
zniszczyć może te fundamenty, spychając 
życic gospodarcze kraju i szerokie masy 
społeczne w otchłań być może jeszcze 
większej biedy.

Trzeciej drogi niema.
Rząd oświadczył na piątkowej konfe­

rencji, iż w ’wyniku rozważań nad tą kwe- 
stją wybiera drogę pierwszą. Wybiera 
słusznie. W obecnej sytuacji — zwłasz­
cza przed konferencją lozańską, która de­
finitywnie rozstrzygnąć musi nictylko

Jla froncie pomorsfiini
W dniu wczorajszym ukazało się na la, 

mach „Słowa Pomorskiego“ sprawozdanie z 
przemówienia ks. sen. Bołta, traktujące o pa» 
wnych istotnych zagadnieniach Pomorza. W 
następnym numerze poświęcimy przemowie^ 
niu temu nasze uwagi.

problem długów wojennych, ale i cało­
kształt międzynarodowych problemów 
finansowo-kredytowych, :— byłoby ze 
strony Polski wielką lekkomyślnością 
przekreślać za jednym zamachem wszyst. 
kie dotychczasowe prace i wysiłki i ustę­
pować lekkomyślnie z pozycyj, które w 
obliczu nadchodzących rozstrzygnięć sta­
nowią o naszej sile.

Decyzje są bardzo ważkie i odpowie­
dzialność niezwykle wielka.

Niemieckie minij pod pokój europejski
Hronprinc — den.
Po krótkiej przerw.c świątecznej ga­

binet Rzeszy zebtał się na narady erlern 
ukończenia prac nad sprawami budżeto- 
wemi i nad dekretem w sprawie zwalcza­
nia bezrobocia, oraz tworzenia „ochein- 
czych oddziałów pracy" W kołach poli­
tycznych liczne koment?rze wywołał fakt 
przyjęcia przez kanclerza Brueninga ge­
nerała von Schleichera

Korespondent belgijskiej Nation Bei­
ge“ pisze w związku z iem « coraz g'OŚ- 
niejszym dziś generale Schleicher ze, co na­
stępuje:

„Jeśli poczynania generała von Schiei- 
chera wzbudziły we mnie tyle niepokoju, 
to dlatego, że słyszę o tern, -ż właściwie 
on jest prawdziwym kanclerzem Rzeszy. 
On również jest„przyjacelem najbliższym 
ex-kronprinca, z którym jest po imiei. u; 
wiem także, że gen. Schie cher urządz : w

Schleachcr i pancernik C na widowni
lutym obiad, na którym Bruening spotkał 
się z najstarszym synem cesarza Wilhelma; 
wiem i to, że kilka dni temu, w czasie ¡naj­
większego natężenia kryzysu wywołanego 
przez kamarylkę, widziano księcia Fryde­
ryka — Wilhelma kilkakrotnie w miesz­
kaniu gen. von Schleichera...“.

,.Trzeba stwierdzić •ednocześnie k'.'ka 
znamiennych, dających wiele do myśiCiia 
wypadków: oto w dniu 6 maja kronpiinc 
obchodził 50-ietnią rocznicę swych urodzin. 
Poraź pierwszy od czasu ukończeń a wetuy 
prasa prawicowa omawiała te urodziny ja­
ko ważne zdarzenie: urządzono i opubli­
kowano przedtem oficialnemi plakatami 
wielką z tego powodu uroczystość. Przed 
pałacem Caecilienhof w Poczdamie defi­
lowały przez cały dzień delegacje cywilne 
i wojskowe, składając hołd temu, którego 
monarchiści niemieccy z dumą nazywają

spiskują i w PolsceCi, którzy
Oblicze Zwiozhu Niemców Za&ramcznucli

W Elblągu odbył si*, jak już donbs - 
liśmy, kongres Związku Niemców Zagra­
nicznych (,.Verein fuer '-as Deutschtum 1-m 
Auslande“).

Związek ten ma na celu podtrzymanie 
ducha niemieckiego wśród Niemców, mie­
szkających poz,a granicami Rzeszy niemie­
ckiej, których prezes związku b. minister 
Reichswehry Gessler oolicza na 30 miljj. 
Związek ów w 1931 r. liczył 27 zw ązków 
krajowych, zawierających 8662 oddzia’ow 
mieszanych, żeńskich, młodzieży i szkol­
nych. Głownem zadaniem związku jest 
podtrzymywanie łączności z niemieck cm 
szkolnictwem poza granicami Rzeszy. 
Z 9000 szkół niemieckich zagranicą. 1000 
szkół jest w stałym kontakcie ze związ­
kiem, który udziela im rad co do zasto­
sowania podręczników szkolnych, przesyła 
filmy z widokami Niemiec i t. p. Związek 
udziela pozątem pomocy materialnej lej 
młodzieży niemieckiej z zagranicy, studiu­
jącej w Niemczech.

W dziedzinie obsługi prasowej związek 
wydaje codzienny biule’yn, rozsyłany do 
szeregu pism niemieckich zagranicą, oraz 
dostarcza im materjału fotograficznego in-

formacyj ekonomicznych i t. d. W gr.-n - 
cach Rzeszy związek obsługuje szeieg 
pism materjałem prasowym, dotyczącym 
życia Niemców zagranicą, Specjalny d? ał 
utworzony jest dla utrzymywania kontak­
tu z zagranioznemi niemieckiemi związka­
mi sportowemu Z ośrodkami niemieckie- 
mi zagranicą utrzymuje związek osob sty 
kontakt za pośrednictwem 500 mężów za­
ufania; Związek dla utrzymania niem ec- 
■kości zagranicą jest w stałej łącznośc: z 
:nnemi organizacjami niemieckiemi i odby­
wa z niemi co miesiąc pod swem kierown - 
ctwem wspólne narady

Prezes związku Gessler w specjalnym 
artykule, opublikowanym w ..Koenigsber- 
¡ger Allgemeine Ztg.“ usiłuje przedstawć 
prace tej organizacji jako poświęconej wy­
łącznie celom pokojowym ' m>e zajmującej 
się sprawami politycznemi, aczkolwiek u- 
waźa sprawę t. z w. „Pomorza“ za „bezpra­
wie, nie mogące być utrzymane na dłuższą 
metę“.

Polakożerczym zjazdem w Elblągu i 
związanemi z nim artykułami w „Koen gs- 
berger Allg. Zeńtung" zajmlemy się ob­
szerniej

Bronzowe koszule nie są 
czarnemi

Odprawa z Italii udzielona hitlerowcom
Faszyzm i hitleryzm bywają niejednokrot­

nie identyfikowane w prasie włoskiej, co zaw­
sze z niezmiernem zadowoleniem podchwytuje 
prasa niemiecka. Tembardziej więc godnym 
jest zanotowania wręcz odmienny i krytyczny 
pogląd w tej sprawie, jaki wypowiedział, ba­
wiący obecnie w Polsce przewodniczący dele­
gacji włoskich ochotników wojennych, p. Co­
selschy.

Pos. Coselschy w swojem piśmie „Volonta 
dTtalia“ stwierdza bez ogródek, że koszule 
bronzowe, nie są tern samem, co koszule czarno. 
Doktryny hitlerowskie i ich ostateczne skutki 
wzbudzają całkowite zastrzeżenia faszystów. 
Gdy program Hitlera mówi o wskrzeszeniu du­
cha niemieckości i państwa niemieckiego, o 
tern, że prawa i panowanie niemieckie ma pier­
wszeństwo przecl prawami innych narodów, gdy 
hitleryzm chce, aby naród niemiecki kierował

się zasadami kondotierskiemi, wówczas — wo­
la i>. Coselschy — stajemy osłupieni wobec 
tych zasad i zapytujemy, czy zawierają one 
istotnie te świeże i zdrowe prądy, jakie oży­
wiają ideę Mussoliniego, czy też raczej nie są 
one wyrazem starego pangermanizmu, który 
zwalczaliśmy, co napawa nas dumą, i który 
zwalczać jesteśmy gotowi gdyby miał się zja­
wić jeszcze w przyszłości. Ochotnicy włoscy — 
mówi dalej p. Coselschy — są przeciwni trak­
tatowi wersalskiemu, gdyż pozbawił on ich cał­
kowitych owoców zwycięstwa.

Z opinij tych jasno wynika, że sympatje, 
jakie okazują Włosi dla idei rewizjonizmu, 
oparte są nie na sympatji wobec roszczeń uie 
mieckich, a tembardziej wobec ducha odwetu, 
który ożywia naród niemiecki, tylko że moty­
wem są tu ich własne cele, które streścić sie 
dadzą w słowach: kolonje^ mandaty.

„żywym portretem pradziadka Fryderyka 
Wielkiego“.

„Nation Belge" zapytuje, jaką rolę ma 
odegrać Centrum katolickie w rokowa­
niach, z Hitlerem i stwierdza, że w Wir­
tembergii demokrac', t. j, „najbardziej le­
wicowi prawicowcy“ rozpoc®eli dyskusję 
z przedstawicielami Hitlera w sprawie n- 
tworzenia wspólnej koalicji zwanej „Ligą 1 
protestancką1 dla przeciwstawienia eię 
czynnikom katolickim.

„Czy zobaczymy zmartwychwst »*úe 
kulturkampfu i ery bismarkowskiej?’* 
zapytuje w końcu pismo belgijskie.

Jednocześnie z tern — przygotowania 
niemieckie do wojny odbywają się cvaz 
głośniej i be-ceremonjalniej.

I tak: Socjalistyczny „Abend“ pisze: 
„Niezakazane jeszcze na obszarze Gdań­
ska formacje wojskowe partji hitlerowskiej 
otrzymały w ostatnich dniach znaczne po­
siłki z Niemiec. W kołach zwolenn.ków 
Hackenkreuzu łączą to wzmocnienie się i 
wzmożenie działalności tormacyj szturmo­
wych z oddawna zapowiadanemi przez 
miejscowe kierownictwo partji narodowo- 
socjalistycznej „decydującemi rozgrywka­
mi“. Przez te „decydujące rozgrywki" na­
rodowi socjaliści rozumieją nietyle akcję, 
zmierzającą do objęcia władzy politycznej 
w Wolnem Mieście, ile raczej przedsię­
wzięcia, mające wywołać następstwa ze- 
wnętrzno - polityczne.

Poza tym, zupełnie jawnym zamachem 
przygotowującym się przeciw Polsce, 
Niemcy zbroją się i w innych dziedzinach. 
Prasa niemiecka bez żenady zresztą ogła­
sza szczegóły o budżecie marynarki woj­
skowej na r. 1932-33. Rząd Rzeszy za­
strzegł sobie prawo decyzji w sprawie ter­
minu rozpoczęcia budowy oraz ewentual­
nych zmian konstrukcji pancernika „Cf‘. 
Preliminarz budżetu zawiera ratę końco­
wą na budowę pancernika „A" (Deutsch- 
land), oraz dalszą ratę na pancernik , B . 
Koszty budowy pancernika „A“ bez uzbro­
jenia wynoszą 40 milj. marek, z uzbroje­
niem 75 milj. marek. Koszty pancert/ka 
,,B" bez uzbrojenia 35 milj. mk, z uzbro­
jeniem 70,6 milj. mk. Pancernik „C" bez 
uzbrojenia kosztuje 35.5 milj. mk. Obok 
wielkich jednostek morskich, przew.dzirna 
Jest budowa całego szeregu mniejszych o- 
krętów wojennych w miejsce starych, któ­
re mają być wycofane Ogółem wydatki 
na budowę nowych jeanostek bojowych 
niemieckiej marynarki wojennej w bieżą­
cym roku budżetowym wynosić mają 49 
milj, (w r. ub. wynosiły 50 milj).

Wydatki ra lotnictwo preliminowane są 
na 39,8 milj., a więc o 2.3 mili mk w ęcej 
niż w r. ub.

Nic dziwnego, że wubec tych olbtzy- 
mich wydatków na zbrojenia, Niemcy „ni* 
mają“ pieniędzy na reparacje...

Jasne jest jednak również i to, że z 
chwilą, gdy Europa nakoniec się ocknie — 
będzie musiała drogą orężną wyegzekwo­
wać swoje należytości. Níemcv rozumieją 
tylko mowę pięści. To też trzeba spojrzeć 
tej prawdzie w oczy!

Ta świadomość winna być dla naszego 
narodu głosem wzywającym do wielkiego 
porozumienia i zgody na iToncie wewnętrz­
nym, gdyż atmosfera za granicą Pomorza 
.zbyt już naładowana jest elektrycznością, 
ażeby komukolwiek jeszcze wolno się było . 
łudzić co do wszelkich ewentualność, z 
tamtej strony.

-■
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Krwawe zamach® w państwie Mihada
Tajemnice hitleryzmu japońskiego

Biuro Reutera przyniosło sensacyjną 
"wiadomość z Tok o, według które: armja 
japońska wystąpiła z otwartem ultima­
tum do rządu, domagajac się natychmia­
stowego utworzenia rządu narodowego.

Ten krok armji japońskiej zaostrzył do 
najwyższego stopnia sytuację polityczną na 
Dalekim Wschodzie. Podobno sfery woj- 
iskowe domagają się, by nowy rząd był 
ponadpartyjny i silniej bronif interesów 
japońskich. Nic więc dziwnego, źe wiado­
mości o ostatnich zamachach politycznych 
w Japonji wywarła w Moskwie olbrzymie 
wrażenie. Ogólnie wyrażany jest pogląd, 
ź Japonja stoi w przededniu doniosłych 

wydarzeń wewnętrz.no - politycznych, któ­
re nie pozostaną bez wpływu na sytuację 
na Dalekim Wschodzie. Sowieckie koła 
polityczne obawiają się, źe obecnie dokizie 
do władzy japońska partja wojskowa, która 
dąży do agresywnej polityki w Chinach i 
Mandżurji. Rezultatem tej polityk’ może 
być zaostrzenie stosunków japońsko - so­
wieckich.

Wiadomo, że w Japonji ścierają się 
dwa poglądy na ustosunkowanie się do So­
wietów. Grupa przemysłowo finansowa 
dąży do porozumienia z Sowietami ' jest 
zwolenniczką polityki umiarkowanej. Dru­
ga grupa —— nacjonahstyczno - wojskowa, 
pragnie rozwiązać problemy Dalekiego 

i Wschodu drogą orężną. Nadmienić nale­
ży, iż w chwili zamachów w Japonj’ pre- 
mjer Mołotow odbywał podróż inspekcyj­
ną na Dalekim Wschodzie.

CZWARTY PREMIER OflARĄ 
ZAMACHOWCÓW.

Zamordowany premjer japoński 77-iet- 
ni Inukai-Ki był czwartym premierem, na 
którego dokonano zamachu z ręki skryto­
bójczej. Pierwszy zginął na dworcu w To­
kio w 1921 r. premjer Hara, również na 
aworcu śmiertelnie rann^ został w ub. ro­
ku premjer Hamaguczi. Trzeć’ premjer, 
rra którego dokonano zamachu baron Tau- 
cha, szczęśliwie uszedł z życiem, czwarty 
wreszcie sędziwy Inukai skonał wskutek 
odniesionych ran. Wyb tny ten mąż sta­
nu i polityk był prezesem najsilniejszego 
obecnie stronnictwa w iaponji, konserwa­
tystów „Seiyukai“. Odznaczał się on 
wielkiem umi arkowaniem i opanował em 
w stosunku do skrajnych żywiołów, kióre 
go też zgładziły. Głównemi wydarzeń a- 
mi za czasów kierowania przezeń gabine­
tem japońskim była porzucenie parytetu 
złota i ekspedycja szanghajska, Inuka' był 
teściem Yoski Zawy.

Jest rzeczą możliwą, iż ultimatum wy­
sunięte przez armję, będzie wzięte powa­
żnie w rachubę, albowiem, wedle postano­
wień konstytucji, japoński minister wojny 
może być wybrany tylko z pośród gene­
rałów, nie można będzie utworzyć gabinetu 
bez aprobaty armji, która ze swej strony 
odmówi poparcia każdemu gabinetowi par­
tyjnemu.

Specjalnie korespondentka ,.Petit Pa- 
risien" donosi z Japonj'., że zamach na 

’premjera Inukai nie był niespodzianką W 
ostatnich czasach nawet najszersze koła 
japońskie liczyły się z możliwością wojsko­
wego zamachu stanu. Przypuszczano je­
dynie, źe nie nastąpi on tak prędko,

LIGA „BRATERSTWA KRWI“.
Zamach nie był skiei cwany przeciwko 

osobie Inukaja, lecz przeciw szefowi rzą­
du, i jako taki posiada „symboliczne“ zna­
czenie. Jest on dalszem krwawem ogn - 
wem w łańcuchu zamachów politycznych, 
których ofiarami padli w styczniu i lutym 
b. r. japopski minister finansów i dyrektor 
banku Mitsui baron Darz. Wówczas za­
aresztowano około dwudziestu studentów 
i młodych ludzi z nteligenęji, należących 
przeważnie do wybitnych rodzin japoń­
skich. Byli oni członkami Ligi „Brałer-’ 
stwa Krwi“ i, jak stwierdzono na podsta­
wce znalezionych przy nich dokumentów, 
mieli oni dokonać zamachów na szereg o- 
sobistości ze świata poetycznego i kapita­
listycznego. Wyniki śledztwa trzymsne 
były w tajemnicy i oświadczono nawet, źe 
proces został odłożony aż do roku 1933. 
Przyczyną tego był fakt że w sprzysiąźe- 
nie zamieszanych było szereg wybitnych o- 
sobistośu z armji i floty Twierdzę nawet, 
że rewolwery, któremi posługiwali się spi- 
skowcy, zostały dostarczone przez pewne­
go wysokiego, b. popularnego oficera ma­
rynarki

NA WULKANIE.
Jeden z polityków japońskich oświad­

czył dziennikarce francuskiej w związku 
z zamachem: „Jesteśmy na najlepszej 
drodze do ekstremizmu. Nasza armja iest 
usposobiona nacjonalistycznie, a równo­
cześnie antykapitalistycznie. To też pr?w- 
dopodobnie inicjatywa do przeprowadze­
nia zmian socjalnych wyjdzie od osobisto­
ści wojskowych“.

Opinja polska śledź, wypadki na Da­
lekim Wschodzie z uwagą z dwóch powo­
dów. Po pierwsze dlatego, że nie mr>że 
nam być obojęlnem co się dzćeie na ws.,ho- 
dnim froncie Sowietów. Polska i Japonja 
znajdują się w stosunku do czerwonej Ro­
sji w analog cznem położeniu, jak Francja 
i Polska w stosunku do Niemiec. Po dru­
gie zaś, spiskowcy japońscy robią wraże­
nie nieskryslalizowanych jeszcze dokła-

Zamach na premiera iapomkietto

Po zamachu na prdmjera japońskiego rozda wano na ulicach Tokio ulotki, podpisane 
przez „Związek Młodych Oficerów Marynarki Wojennej“, w których poddano ostrej kry» 
tyce władze marynarki wojennej, działalność dypłomacji japońskiej i sprawy gospodarcze.

Na zdjęciu naiszem widzimy premjera Inukai.

Hio wiair sieje - burzę zbiera
Znaidą sic środki na poskromienie gdańskich prowokacji

Z dniem 1 maja b, r. nastał stan ,,cx 
¡ex“ w porcie gdańskim. Upór senatu 
gdańskiego sprawił, że w dziedzinie zawi­
jania i pobytu okrętów floty wojennej *a- 
szły takie utrudnienia, iż samoobrona pol­
skich interesów nadmorskich stała się 
wręcz koniecznością. 29 go kwietn a wła­
dze gdańskie wydały przepisy, niepomier­
nie utrudniające postój okrętów wojennych 
— zarówno polskich jak i innych — w por­
cie. Rząd polski, oczywiście, nie mógł 
wyrazić zgody na te nowe szykany, wobec 
czego z dniem 1 maja zaistniał stan „ex 
lex“. Oczywiście, wyniknąć musiały z te­
go odpowiednie konsekwencje. Nietyłko 
politycznej natury, ale również i to prze- 
dewszystkiem — gospodarczej.

Żydowscy korespondenci na usługach milera
Fabrykuncl sensacuś z Gdańska

W ostatnim czasie w kilku dziennikach an* 
giclskich a zwłaszcza w londyńskim „Daily 
Exprcssie“ zaczęły pojawiać się artykuły, 
skierowane przeciwko Polsce, utrzymane w 
tonie niezwykle zaczepnym a insynuujące Pol* 
sce wrogie zamiary wobeo Gdańska. O artyku* 
lach tych pisaliśmy już niejednokrotnie. Zada* 
nic ich jest zupełnie jasne. Nie jest również 
tajemnicą, gdzie szukać należy właściwego 
źródła z których artykuły tc wychodzą w 
świat. Żywioł hitlerowski który zdołał rozpa* 
noszyć się w Gdańsku, usiłuje w ten sposób 
siać zamęt i usposobić pewne kola zagraniczne 
przeciwko Polsce a równocześnie pozyskać jej 
sympatję dla Gdańska, rzekomo gnębionego i 
uciśnionego przez Polskę.

Autorzy wspomnianych artykułów dobrze 
są nam znani ze swej działalności. Są to dzień* 
niikarzo angielscy Harry Greenwall oraz Mor* 
ryson. Z ich pióra płynęły i płyną zjadliwe 
artykuły, usiłujące zohydzić Polskę w oczach 
opinji zagranicznej .

Bliższe dane co do osbistości tych dzienni» 

dnie „faszystów“ czy „hitlerowców“., w 
każdym razie skrajnych nacjonalistów, 
czyli „młodych“ z Obozu Wielkiej Ja­
ponji.

Poczynania ich, oglądane przez pryzmat 
„ideowych" pokrewieństw z róźnemi eu- 
ropejskiemi organizacjami, wymagają ba­
cznej i czynnej uwagi.

♦ ♦
♦

Z powodu zamachu dokonanego na prezesa 
rady ministrów Japonji Inukai, p premier Pry- 
stor wysłał depeszę treść, następującej:

,,J. E. Pan Takahashi pełniący obow azki 
prezesa rady ministrów, Tckio. — Głęboko po­
ruszony wiadomością o strasznym zamachu, 
którego ofiarą padł prezes rady minishów 
Inukai, proszę Waszą Ekscelencję o przv’Çfie 
wyrazów współczucia oraz żalu 1 synipat;; ze 
strony rządu polskiego. (—) Prezes Rady Mi- 
nistów A. Prystor“.

Oto przedsiębiorstwo państwowe ,,Pol- 
min" było zmuszone podjąć prace przygo­
towawcze nad przeniesieniem swych zbior­
ników ropy, mazutu i innych materjałów 
pędnych z Gdańska do Gdyni. Zarządze­
nie to zaprawdę nie ma podłoża jakiejś de­
monstracji, a jest wynikiem konieczności 
gospodarczej. Pocóż bowiem utrzymywać 
w Gdańsku zbiorniki materjałów pędnych, 
kiedy z nich korzystać nie m-ogą jednostki 
floty polskiej, ani też nie można niemi ob­
sługiwać flot obcych? Ale to ir'.e wszyst­
ko, co musi być ze strony P<J.ski przed­
sięwzięte w celach samoobrony interesów 
gospodarczych. Oto rozpoczęty s>ię wła­
śnie w Rydze rokowań przedslć-wicieli na­
szych z rządem łotewskim w spraw'e wy- 

karzy są wysoce charakterystyczne. Obaj 
dziennikarze są żydami. Wyznania mojżeszo# 
wego jest? korespondent czasopisma „Daily Ex* 
press“. Harry Greenwall urodzony 8 kwietnia 
1886 w Londynie zamieszkały stale w Paryżu. 
Wyznania mojżeszowego jest drugi dzienni* 
karz, korespondent pism angielskich Morry* 
son. Wiadomo pozatem, że Greenwall w kwie* 
tniu przybył do Gdańska samolotem razem 
z Adolfem Hitlerem, który odbywał podówczas 
swój wyborczy lot propagandowy.

Fakt, żc dzienikarze żydowscy pozostają na 
usługach i na żołdzie Hitlera jest wielce zna* 
mienny dla całej mentalności obozu hitlerow* 
ców. Wiadomo przecież iż Hitler i jego zwo* 
lennicy wypowiedzieli walkę żydom, iż chcą 
oczyścić z nich Niemcy. Oczyścić chcą z ży* 
wiolu obcego rasę germańską. Nie przeszkadza 
to jednak hitlerowcom, by w oszczerczej i ga# 
dzinowej akcji przeciwko Polsce posługiwali 
się właśnie znienawidzonym przez siebie żv* 
wiołcin żydowskim.

Flinisier Jędrzejewlcz 
na Pomorzu

W piątek, dn. 20 bni. o godz. 15,27 
przyjeżdża do Torunia p. Minister W. R. 
i O. P., Janusz Jędrzejewicz.

Po przywitaniu na dworcu Tortiń- 
Przedmieście uda się p. Minister do mie­
szkania p. Wojewody Pomorskiego.

W godzinach popołudniowych zwiedzi 
p. Minister niektóre szkoły toruńskie i ze­
tknie się z pomorską grupą „Zrębu“.

Następnego dnia w godzinach przed­
południowych uda się p. Minister Jędrze­
jewicz do Grudziądza celem zwiedzenia 
tamtejszych szkół, a następnie do Pelpli­
na z wizytą do Jego Ekscelencji Księdza 
Biskupa Dr. St. Okoniewskiego.

Poleczenie ministerstw 
reform rolnucli i rolnictwa

Uchwalony na ostatniem posiedzeniu Rady 
Ministrów projekt połączenia ministerstw re* 
form rolnych i rolnictwa opublikowany zostaj 
nie niebawem w „Dzienniku Ustaw“ w formie 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej. 
Rozporządzenie to stanowić będzie podstawę 
prawną dla połączenia obu resortów. Ustano» 
wiony zostanie jeden urząd ministerstwa rob 
nictwa i reform rolnych, w którym będą po» 
łączone wszystkie agendy dotychczasowych 
dwóch oddzielnych ministerstw. Do zakreau 
działania ministra rolnictwa i reform rolnych 
należeć będą sprawy obydwu resortów, aa 
wyjątkiem szkolnictwa rolniczego, które prze* 
niesione będzie do ministerstwa oświaty, oraż 
Państwowego Instytutu Meteorologicznego — 
który przekazany będzie ministrów;, komuni* 
kacji.

Na podstawie dekretu Prezydenta Rzplitej 
przygotowywane od paru tygodni połączenie 
obu resortów zostanie formalnie przeprawa» 
dzone j, wówczas uchwalony będzie statut or» 
ganiczny nowego ministerstwa.

Plinisfcrsiwo rob<»i publicz* 
nuch będzie zniesione

Rada Ministrów postanowiła przedłożyć P. 
Prezydentowi Rzplitej do podpisu rozporzą* 
dzcnic z mocą ustawy o zniesieniu urzędu mi» 
nistra robót publicznych Na skutek przcpros 
wadzonego przez specjalną komisję projektu 
zniesienia tego ministerstwa agendy jego prze 
kazane zostaną ministerstwom, spraw wewn.. 
spraw wojskowych, skarbu, komunikacji, prze» 
myslu i handlu, oraz rolnictwa i reform roi* 
nych.

korzystania stoczni okrętowych w Libawi 
dla remontu większych polskich jednostek 
wojennych. Jest to również logiczne na­
stępstwo niedorzecznego zarządzenia se­
natu gdańsk ego z 29 kwietnia. Bo czyż 
wobec utrudnień, stawianych zawijaniu i 
postojowi naszych okrętów woterrnych w 
porcie gdańskim, możliwe jest dalsze ko­
rzystanie ze stoczni tamtejszej? Czyż sa­
mo przez się -nie nasunęła się koncepcja, 
aby dla remontu naszych okrętów wfyzy- 
skać inny, a niedaleko położony port?

Tak to dokonać się ma un’ezależnicr'e 
naszych placówek gospodarczych, przecież 
żywotnych i intratnych dla kupiec’, wa 
gdańskiego, od dobrego czy kiepskiego hu­
moru senatu gdańskiego.

Gdańsk wciąż alarmuje świat, że Pol­
ska przyyczynia się do upadku jego roli, 
jako miasta portowego na Bałtyku, że kon­
kurencja Gdyni osłabia gdańskie kup ec- 
two. Ale Gdańsk nie dodaje w tych a'8r- 
mach, iż sam prowokuje zarządzenia o. 
chronne przeciw szykanom, na które na­
rażone w Gdańsku są mteresy gospodar­
cze Polski. Trzeba rozróżnić dokłaln e 
pobudki czysto polityczne od zarządzeń 
czysto gospodarczej natury. Presja, wy­
wierana przez Berlin na władze gdańsk e 
w kierunku politycznym jest od lat wielu 
ta sama. Gdańsk stał się jednem z narzę­
dzi odwetowych zamysłów pruskiego na­
cjonalizmu. Gdańsk nie miał siły — czy 
też i ochoty — wyzwolić się z pod tego 
wpływu. Ale że ponadto swą rolę niem ec- 
kiego agenta politycznego identyfikuje z 
rolą prowokatora w dziedzinie spraw go­
spodarczych — to równa się polityce 
wręcz samobójczej.

Gdańsk nie może się zatem dziwić je­
śli następstwa tej polityki są coraz bar­
dziej przykre i coraz więcej zagrażają 

podstawom bytu ludności gdańskiej i wy­
trącają kupiectwu i rzemiosłu gdańskiemu 
z rąk możności' zarobkowania.

Í

wewn%25c4%2599trz.no


4 PIĄTEK DNIA 20-GO MAJA 1932 ROKU.

Wunalazhi 1 patenty w Polsce
W pierwszym rzędzie dolyczą dziedziny metalowej i maszyn

wszelkich wyaa- 
przypada na kra- 
pierwszej linj- na

Wynalazczość ludzka pracuje bez 
przerwy, nowe pomysły i udoskonalenia 
sypią się jak z rogu obfitości. W 1928 r. 
opatentowano w różnych krajach 331 630 
wynalazków i 94.416 t. z w, wzorów użyt­
kowych- w r. 1929, kiedy kryzys już za­
czął dawać się we z.naki, wydano 337 922 
patenty (o 1,3 proc, więcej) i 100.394 wzo­
rów użytkowych (o 6,3 proc, więcej), w e- 
szcie w r. 1930 opatentowano 359.076 wy­
nalazków (o 6,3 proc, w ęcej, aniżeli w r. 
poprzednim) i wzorów użytkowych 114.650 
(o 14,2 proc, więcej).

Olbrzym a większość 
lazków opatentowanych 
je uprzemysłowione, w
Stany Zjednoczone (26 proc, wszystkich 
patentów), Niemcy (21 proc.) Anglię (o- 
koło 12 proc.). Na te trzy państwa przy­
pada prawie 60 proc, wszystkich opalin- 
towanych wynalazków. Na rrrne kraje 
przypadają liczby znacznie mniejsze, w 
tem na Polskę nie więcej ponad 1 proc

W okresie od 1918 do 1930 r. wydi.no 
ogółem w Polsce 12.911 patentów, a w r, 
1931 — 3.363. Największa lość pasen- 
tów wydanych w Polsce, dotyczyła wy­
nalazków w grupie metalowej i maszyno­
wej (29,5 proc.), następnie chemicznej (¿1,5 
proc.), górniczej ' hutniczej (9;8 proc.), .spo­
żywczej (6,2 proc.) i włókienniczej !5,4 
proc.). Pozostałe grupy (papiernictwo, bu­
downictwo, galanterja skórzana i t. d.) 
wskazują odsetki znikome.

Najc ekawiej przedstawiają s’ę cyfry, 
dotyczące patentów, udzielonych obywa­
telom polskim (osobom fizycznym i praw­
nym). Z ogólnej ilości patentów, wyda­
nych przez polski Urząd Patentowy, na 
wynalazki polskie przypada 17,7 proc., tj. 
około 2.800 patentów. W porównaniu z 
patentami wydanemi obcokrajowcom, jest 
to liczba nader nikła. Jeżeliby chodziło 
o podział wynalazków według dz edzin, to 

. okaże się, że na przemysł chemiczny przy­
pada prawie połowa patentów, a wśród 
«nich na czoło wysuwają się wynalazki, lo- 
konane przez p. Prezydenta prof. J. Moś­
cickiego (np. sposób otrzymywania ch oru 
z chlorowodoru, sposób stężania rozcień­
czonego kwasu azotowego zapomocą stę­
żonego kwasu siarczanego sposobem cią­
głym i w. in.). Dalsze miejsce zajm e bu­
downictwo, urządzenia domowe i przed­
mioty użytku domowego, maszyny i broń 
następnie komunikacja . transport.

Przechodząc do podziału na dzielnie, 
stwierdzamy, że nawiększa ilość paten «'w 

:— przeszło 47,1 proc. — p-zypaoa na wo­
jewództwa centralne (w tem na samą War­
szawę przeszło trzeć a część wTS2ystk:ch 
w Polsce patentów), na w.schodn e — 1.6 
proc., na zachodnie (głównie Śląsk) — ?4 5 
ptx>c, i na południowe — 26,8 proc.

Czy wynalazcy nasi mają jak’ poży ek 

materjalny z dokonywanych wynalazków? 
Naogół zyski małerjalne wynalazców na­
szych są bardzo niskie. Jeżeli pate.-; do­
tyczy wynalazku poważniejszego, wyma­
gającego w‘ększego wysili u myślowego i 
za:.wyczaj fachowego przygotowania, to 
rr.a duje zastosowanie w w elknn o-rrniy- 
ś f, który też często figur i z tako właści-
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PRZEDSTAWICIEL SAMOCHODOWY
Z biurem i garażem, mający praktykę i stosunki w branży samo­

chodowej, odpowiedzialny majątkowo, 

poszukiwany*
Szczegółowe zgłoszenia do administracji „Dzień Pomorski", Toruń — 
Szeroka 11., pod „Samochody“. 3797
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Trzeba wszędzie walczyć z zamętem
W piśmie londyńskiem ,,Everyman" u- 

kazał się interesujący wywiad p. Luizy 
Morgan ze znakomitym pisarzem G. K. 
Chesterlonem. W toku rozmowy z parną 
Morgan Chesterton dał wyraz swoim po­
glądom na sytuację obecną oraz na roję, 
jaką odgrywać powinni dzisiaj pisarze i 1- 

Bral prezydenta Francji — prostym rolnikiem

Gabriel Lebrun, brat nowego prezydenta Frań cji, jeSf prostym wieśniakiem, pracującym 
roli, i mieszka iv Mercy le Haut, malej miej scowości w Lotaryngji, gdzie urodził się dzi. 

siejszy prezydent i gdzie jego rodzina mieszka jeszcze obecnie.

na
ls

cel natentu, z minimalną r eszta korzyś­
ci wynalazcy. Na „mab •'¿tenty” nato­
miast nabywcę zn .leźć do <c trndr.o. dowo­
dem czego są , czrte ogłoszenia o ustąpie­
niu bądź samego pate joądż iiccncp. 
Przed kryzysem dobry wvi.i;.*.zek znajdo­
wał nabywców i .’.-grani -a, dzi»'v| o to 
bardzo trudno.

Twórca Forsyiów o roli literatów
teraci w «obliczu społeczeństwa.

— Czy n'e odczuwa pan przygnębienia 
na widok tego, co się dzisiaj dzieje?

—■ Przygnębien e jest określeniem zbyt 
słabem. Chwyta mnie często pasja. W o- 
bliczu tego, co przeżywamy, pozostaje iuź 
tylko śmiech. Był czas, gdy skuteczną

K ■ *

^torebce
podróżnej 

powinny się zawsze 
znajdować X tabletki 
Aspirin, gdyż podczatl 
podróży najłatwiej 
można się przeziębić, 
Istnieje tylko jedna; 

ASPIRiNAF

Do nabycia we wszystkich aptekach.

Dar dla Ojca św.
Ks. W. van Berkel z Arnhcim w Hohmdji 

przesiał do Watykanu zegar ścienny tak skons 
struowany, że trzy razy dziennic (o wpół do 
6 rano, w południc i o wpół do 6 wieczorem) 
dzwoni na Anioł Pański. Zegar ten sporządził 
dla Ojca Św. pewien protestant holenderski.

Wstąp w szeregi TOPP

bronią okazywała się satyra, ale dz siaj 
sytuacja stała się zbyt groteskową* Co mo­
żna powiedzieć o świccie, w którym mi­
liony przymierają z głodu, gdy gdziein­
dziej wyładowane są po brzegi śpichrze. 
Niema ani źdźbła logiki w tem, co się dzie­
je. To tak, jakby ktoś powiedział: len 
człowiek jest pijany, dajcie mu jeszcze 
;ednę butelkę wódki.

— Co zdaniem pana winno być «obo­
wiązkiem literata w obliczu dzisiejszej 
rzeczywistości?

— Dopóki istnieć będzie ten straszliwy 
chaos ideowy, sądzę, iź obowiązkiem ¿te­
rała będzie walka z istniejącym zamętem. 
Jego to rolą i zadaniem jest określenie za­
sad i prawideł życia człowieka. Gdyby ist­
niał ład i porządek, gdyby społeczeństwo 
bytowało w warunkach zdrowia i ładu, 
mógłbym się zgodzić z tezą, iż artysta mo­
że zostać tylko artystą! Ale w warunkach 
obecnych, wobec konieczności przywróce­
nia światu równowagi, obowiązkiem lite­
ratów jest zająć miejsce w szeregach re­
formatorów. Jeszcze parę kroków daiej, 
a chaos i nieład zaleje wszystko, tak, 'ii 
nie zostanie miejsca ani czasu na rozryw­
kę, ani artyzm. Nawet humorysta straci 
prawo do egzystencji. Najstraszniejszym 
objawem w tem wszystkiem jest to, iź w 
naszych czasach zbyt wiele rzeczy zginę­
ło od razu śmiercią naturalną.

— Czy wyznaje pan jeszcze te ume 
zasady i idee co w roku 1910?

— Prawda. Jestem głęboko przekona­
ny, że rozwiązanie polega na utrzymaniu 
własności prywatnej i rodziny .

ANDRE ARMANDY.

Czterech z leźli
tO) Przekład autoruzowanii z Irancuslficgt»

Przedruk wzbroniony.
Południowe granice Trypolitanji 

były zaznaczone tylko przerywaną lis 
nją, na mapie i Senusyci z Fezanu, — 
gdy brała ich chętka rozpoczęcia mór? 
derczych walk z naszymi Azdżerami 
lub Tibestisami, niczem nie ryzyko? 
wali mając pewność, że po przekroczę 
niu granicy włoskiej nie spostrzegą 
ani jedego karabiniera na krańcach 
Murzuku lub Edeyenu. Zabójstwo oj? 
ca de Faucault było najlepszym tego 
dowodem.

Lecz w Maurytanji — a stamtąd 
właśnie dochodził dym — mieliśmy 
wolne ręce, gdyż o to rozległe tery? 
torjum nie upommala się żadna kan? 
celarja. zazdrosna o strefę swych 
wpływów. Była to swoboda całkiem 
zresztą względna — ani nasze finanse, 
ani ograniczenie zakresu działania 
przez rząd, baczny na wzrok skiero­
wany nań z Downing Street. Ballplatzu 
lub Białego Domu nie pozwalały nam 
przekraczać gór Atlasu.

Korzystał z tego ten nowy. Nie 
atakował naszych posterunków — 
wstrzymał się tem dotychczas — 
lecz organizował w'śród plemion ko- 
czowniczych zaludniają/wch to nie? 

zbadane jeszcze terytorium ruch na 
taką skalę, że możnaby było przewi? 
dywać co najmniej ofenzywę w wici? 
kim stylu, wobec której ofenzywa 
Abd?el?Krima (obecnie rozbrojonego 
i wywiezionego) była tylko dziecin? 
ną zabawką.

Skądkolwiek pochodziły wiadomo 
ści, czy to od ukafrów, czy też rząd? 
kich karawan, jakim teraz udało się 
tamtędy przedrzeć, wszystkie się zga« 
dzały. Tych, co znają krajowców, 
zgodność ta mogła zadzwić. Służba 
wywiadowcza była zaniepokojona.

Faktycznie rzecz miała się tak, iż 
od blisko sześciu miesięcy z Maury? 
tanj i dochodziły wieści głoszące 
przyjście nowego Emira?El?Numeni? 
na. Nazywał się, jak powiadano, 
Bu?Szitan, a samo to imię dużo mó? 
wiło o przyczynach jego groźnego 
wpływu, ponieważ można je było prze 
tłumaczyć jako: „ten, który ma w so? 
bie szatana“.

Nikt nie wiedział, ani skąd pocho? 
dzil, ani pod jaką szerokością geogra? 
ficzną ujrzał światło dzienne. Nie 
wiedziano nawet, do jakiej rasy nale? 
ży. Szleuchowie mówiąc o nim, na? 

zywali go ELBerrani — Cudzoziemiec, 
lub też ELMansur — Zwycięzca. Zja? 
wil się pewnego dnia na czele mehalli 
uzbrojonej od stóp do głów i wziął 
się do oczyszczenia „bledu“ maury? 
fańskiego, podbijając kolejno napoty? 
kane plemiona. Z każdego z nich wy? 
bicral kontyngent młodych mężczy? 
zn. których wcielał do swego wojska, 
ćwiczył i uzbrajał, innym zaś kazał 
płacić haracz. Niektóre oporne ple? 
miona tak potrafił zmusić do posłu? 
szeństwa, iż wystarczyło, by zobaczy? 
ly podnoszący się na piaskach kurz 
jego „harki“, aby natychmiast wysła? 
ły na jej spotkanie młode dziewczęta 
z podarunkami i prośbą o Aman::). 
Odsyłał dziewczyny, a zatrzymywał 
podarunki, lecz wzamian, po ukoń? 
czonym poborze, dawał plemieniu 
swoją „barakę“, inaczej mówiąc pro? 
tekcję, pod postacią amuletu. Posia? 
danie amuletu zapewniało obdarzone? 
mu szacunek innych plemion. Nieli? 
czne plemiona, które zlekceważyły rc 
skrypt, nic mogły go nie pamiętać. Bu? 
Szitan, bowiem, wbijał im go w głowę 
zapomocą pocisków.

Ta forma zapewniania sobie bez? 
pieczeństwa niemało przyczyniła się 
do rozpowszchnienia jego sławy, 
gdyż cała Maurytanja gotowa jest po; 
wstać jak jeden mąż. jeżeli chodzi o 
zrabowanie sąsiada. Pierwszą rzeczą,

*) łaska«, przebaczenie 

jaką robi Maur, gdy spostrzega w od? 
dali sylwetkę drugiego, jest wykopa? 
nie dołu w piasku, w którym ukrywa 
wszystko, co posiada wartościowego.

Rzecz jeszcze bardziej niepokoją? 
ca. Bu?Szitan rozporządza, jak się 
zdawało, niewyczerpanym arsenałem. 
Broń jakby się mnożyła w rękach je? 
go żołnierzy. Nie te mukale o czar? 
nym prochu, bardziej niebezpieczna 
dla strzelających niż dla ostrzeliwa? 
nych, lecz doskonale karabiny szyb? 
kostrzelnc, karabiny maszynowe, a 
nawet małe rozbierane armatki, które 
mogą być transportowane przez jucz? 
ne zwięrzęta, wszystko to w ogrom? 
nym zasobem amunicji. O tem, żeby 
je mógł sam fabrykować, nre mogło 
być mowy. Chociaż nie znaczona 
broń ta nosiła jednak piętno swego 
pochodzenia; była jednakowego tynu 
Z tą, w którą anonimowa i filantropii? 
na fabryka zoapatrywała ongiś Abd? 
el?Krima. Lecz napróżno nasi morscy 
węszyeicle w ciągu sześciu miesięcy 
krążyli z Agadyru do przylądka Bia? 
lego, posyłając ostrzeżenia wszystkim 
żaglowcom płynącym niedaleko brze? 
gu. Zaczepieni, tłumaczyli sic, iż przy 
byli z Francji na wody maurytańskie 
dla połowu zielonych langust, które 
rozmnażają się tu w wielkiej obfito? 
ści. Patrole morskie irytowały się 
niezmiernie tem niepowodzeniem.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

wydi.no
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Jakie ulga priijs
na mocy ostatnich ustaw i rozporządzeń

.1 kucjach u rolników, to znaczy, aby rucliom-otf tytułu pożyczek amortyzacyjnych’ Pi
Krytyczne położenie rolnictwa spowodowa« 

lo czynniki decydujące do wydania w pierw« 
szym kwartale roku bieżącego szeregu ustaw, 
rozporządzeń i okólników ministerialnych —. 
oraz ustanowienia Wojewódzkich Komitetów 
do spraw finansowo — rolnych, które mają 
na celu dopomożenie warsztatom rolnym więk 
szym i mniejszym do przetrwania wyjątkowo 
ciężkiej obecnej konjunktury gospodarczej.

Duża ilość tych ustaw i rozporządzeń, — 
obejmująca wszystkie dziedziny i zagadnienia 
ekonomiczne rolnictwa uniemóźliwa przecięt* 
nemu rolnikowi zorjentowanie się w nich — 
oraz wykorzystanie wszystkich ulg, zawar5 
tych w tych zarządzeniach. Podajcmy je 
tem w krótkim streszczeniu w porządku 
wydania oraz wejścia w życie: 

’ I. Okólnik Min. Sprawiedliwości z 27.
1931 roku Nr. 9346 poleca komornikom 
dowym ścisłe przestrzeganie par. 811 p. 
par. 865 proc, cyw., według których niedopu« 
szczalna jest odrębna egzekucja z ruchomości 
stanowiących przynależność .gruntu, tj. in» 
wrentarz żywy martwy i płody rolne, niezbę# 
dne do gospodarstwa rolnego, Okólnik ten 
poleca stosować rozporządzenie b. Niemiec« 
kiej Rady Związkowej z 8. 10. 1914 r. i 8. 6. 
1916 roku oraz zarządzenie z dnia 7. 3. 1896 
roku które mówią, że ruchomości roljpika win» 
ny być oszacowane i nie mogą być sprzedane 
niżej połowy szacunku, że licytacje nierucho« 
mości rolnych nie mogą się odbywać w po* 
rze zimowej itd.

2. Okólnik p. Wojewody Pomorskiego z 
5 2. br. poleca przestrzeganie tych przepisów 
przy egzekucjach danin komunalnych oraz 
różnego rodzaju egzekucjach administracyj# 
nych.

3. Okólnik Min. Pracy i Op. Sp. z 11 2.
1932 roku L. 6*3(2 daj© ulgi rolnictwu w for* 
mi© rozłożenia zaległych do 1 grudnia 1931 r. 
składek do Kas Chorych na przeciąg 5 lat, — 
mianowicie w 1933 — 10 proc zaległości, w 
1934 roku — 15 procent, w 1935, 1936 i 1937 
po 25 prooent oraz pozwala anulować procen* 
ty i kary za zwlokę pod warunkiem akuratnej 
opłaty, bieżących składek.

4. Okdłnik Min. Skarbu z 24. 2 1932 roku 
L. 8266 zarządza wsfrzy^manie egzekucyj u 
rolnikUw, celem ściągnięcia zaległych przed 1 
października 1931 roku podatków państwos 
wych wiąz z dodatkami samonządowemi.

5. Ustatwa z dnia 25 2. br. o zmianie usta* 
wy o przetargu przymusowym nieruchomości, 
rolnych wprowadza zmiany do obowiązującej 

>na Ziemiach Zachodniej Polski Ustawy o 
przetargu przymusowym z 24 3. 1897 roku 
Osobny dział dotyczy oszacowania nierucho* 
mości rolnych przy pomocy zaprzysiężonych 
biegłych’ oraz sprzedażnej ceny wywoławczej 
która nie może być niższą niż 2/3 szacunku 
nieruchomości.

6. Rozporządzenie Rady Ministrów z 7. 3. 
1932 roku powołuje do życia wojewódzkie ko« 
mitety do spraw finansowo-rolnych, mające 
na celu ratownictwo warsztatów rolnych.

7. Ustawa z 7. 3. 1932 o ulgach egzekucji 
sądowej przeciwko gospodarzom rolnym, daje 
możność ustanowienia przymusowego zarzą« 
du nad gospodarstwem ralnem przez Sąd na 
termin roczny. Ustawa ta zaleca mianować 
dłużnika« rolnika zarządcą jego gospodarstwa, 
o ile osoba dłużnika daje dostateczną rękoj« 
mię. Dłużnik — zarządca jest pod względem 
odpowiedzialności zrównany z zarządcą obces 
go mienia. Nadzór nad zarządcą udziela Usta« 
wa Izbic Rolniczej, organizacji rolniczej, lub 
osobie prawnej, zajmującej się temi czynno« 
ściami, bądź specjalnym nadzorcom, zamiano« 
wanym przez sąd. Ustawa ta postanowią o 
wstrzymaniu licytacji nieruchomości na jed­
noroczny okres gospodarczy, celem zawarcia 
ewentualnego układu z wierzycielami.

8. Okólnik Min. Spraw Wewnętrznych z 
8. 3. 1932 roku L. 29 do pp. Wojewodów za« 
rządza wstrzymanie u rolników egzekucyj, za« 
ległości w podatkach komunalnych wraz z do« 
datkami państwowemi i samorządowemi pow­
stałych przed 1 paźdz. 1931 r. Okólnik poleca 
również stosować przy ew. egzekucjach da« 
nin komunalnych Rozporządzenie Min. Spra« 
wieidliwości z 27. 12. 1931 r. o sądowych egzc«

ści żywe i martwe rolników traktować jako 
nieruchomość; z przeznaczenia, konieczne na 
potrzeby gospodarstw rolnych itd.

9. Rozporządzenie Min. Reform Rolnych z 
10 3. br. (Dz. Ustaw Nr. 24) zarządza o ods 
roczeniti do 1 października 1934 roku wszyst* 
kich zaległych na 1 stycznia 1932 roku rat z

tytułu pożyczek amortyzacyjnych Państwowe« 
go Banku Rolnego oraz meljoracyjnych tegoż 
Banku. Również rozporządzenie to zezwala na 
umorzenie całkowite lub częściowe odsetek 
od powyższych zaległości. Sposób oraz warun« 
ki spłaty, odroczonych tem rozporządzeniem 
zaległości będzie w roku przyszłym ustalony 
przez Państwowy Bank Rolny. (D. c. n.)

Rozbudowa portu w Gdyni

Rozbudowa portu w Gdyni mimo trudnych warunków ekonomicznych i finansowych kra* 
ju postępuje coraz szybciej, tak, że niemal z każdym miesiącdm powstają tam nowe bu 
dynki, zarówno prywatne jak i publiczne, składy portowe, hangary, urządzenia przela* 
dunkowe itd. Na zdjęciu naszem widzimy fragment nowych zabudowań m porcie Gdyni, 
a mianowicie: 1) gmach Urzędu Morskiego, 2) nowy olbrzymi magazyn Polskiego Monopo 

lu Tytuniowego, 3) wieżę ciśnień, 4) i magazyny Cukroportu.

.((

>!

Państwowe Zakłady Inżynierji 
Fabryka Silników 

„URSUS“ Tanie

l.oinicy and:clś€i| w Warsza wic
Samolotem turystycznym przybył- do War« 

szawy dwaj lotnicy angielscy bracia .Tackaman 
którzy przywieźli zaproszenie dla lotników 
polskich na wielki międzynarodowy meeting 
lotniczy, organizowany w dniu 3 września w 
Londynie.

i

Z żałobnej karły
Bolesny cios dotknął prezesa pomor­

skiej grupy regjonalnej B. B. W. R. i pre-' 
zesa Rady Nadzorczej naszych wyda­
wnictw, p. mjr. Mieczysława Palucha z 
Piwnic. W dn. 14 bm. zmarł w Trze­
mesznie wskutek nieszczęśliwego wypad­
ku brat jego, ś. p. Józef Paluch, zasłużo­
ny działacz na wielkopolskiej niwie spo­
łecznej.

Łącząc się w powszechnym żalu, jaki 
towarzyszy śmierci zasłużonego svna 
Wielkopolski, redakcja naszego pisma 
składa na tej drodze p, prezesowi Palu­
chowi serdeczne wyrazy współczucia.

Działalność kredyiowa 
Banku Dolnego

W pierwszym kwartale roku budżetowego 
1932 akcja kredytowa Państwowego Banku 
Rolnego nie. ujawniła poważniejszych zmian.

Stan kredytów krótkoterminowych, który 
w dniu 1 stycznia br. wynosił 246,1 milj. zło^ 
tych, w dniu 1 kwietnia zmniejszył się do su« 
my 232 milj. zł. Kredyty z funduszów admini* 
strowanych w*zrosly w ciągu omawianego kwat 
talu o 5,6 milj. zł. do sumy 401,5 milj. złotych.

Stan kredytów długoterminowych, udziela» 
nych przez Państwowy Bank Rolny, wynosił 
w dniu 1 stycznia br. 228 milj. złotych, a w 
dniu 1 kwietnia br. 228,7 miljonów złotych — 
nastąpił zatem wzrost o 0.7 miljonów złotych.

Kredyty udzielone w 7 proc, obligacjach 
meljoracyjnych wyniosły na dzień 1 kwietnia 
br. 110,9 milj. złotych wobec 109,8 milj. zł. w 
1 stycznia br. Wzróst ich zatem w ciągu pier* 
wszego kwartału br. wyniósł 1 miljon złotych

2 I pól miliarda deficylu 
w Sianacli Ziedn.

Donoszą z Waszyngtonu, żc budżet Stanów 
Zcdnoczonych zamknięty został niedoborem w 
wysokości 2 i pół miłjarda dolarów, gdy za 
poprzedni rok budżetowy deficyt wynosił 
tylko 903 miljony dolarów.

'i

s

■mb Silniki Spalinowe dla 
Przemysłu - Rolnictwa 

Elektrowni
Oszczędne Niezawodne

Przedstawicielstwo
sfSTRZffiŁil“ — Zakłady Elektrotechniczne Poznań, Al. Marcinkowskiego 20. Tel. 50—65.

Programowe wskazania 
w gospodarce komunalnej 

Co należy zrobić w dziedzinie uzdrowienia finansów
Przewodniczący komisji do uzdrowie­

nia finansów komunalnych przy przzy- 
djum Rady Ministrów p- min. Jaroszyński 
w wywiadzie prasowym ,udzielił poniż­
szych wyjaśnień w spraw ę doraźnego pro­
gramu, który powinien być zrealizowany 
w najbliższym czasie.

Zdaniem p. min. Jaroszyńskiego trzeba 
stworzyć ogólny program ograniczonej go­
spodarki komunalnej, przystosowany do 
kryzysowych warunków i w punktach za­
sadniczych realizować go od góry do do­
łu przy pomocy norm przymusowych okre­
ślających obowiązkowość prowadzenia re-

wnych agend i zakazujących prowadzenie 
innych agend, oraz obniżających koszty 
administracji komunalnej.

Druga sprawa, domagająca się zała­
twienia — to likwidacja nadmiernego za­
dłużenia. Rzecz prosta że jest to sprawa 
najtrudniejsza.

Jeśli chodzi o kredyt długoterminowy 
— trzeba się tu zdobyć na krok trudny do 
zrealizowania, ale konieczny, na zreali­
zowanie postulatu wspólnego dla całego 
życia gospodarczego, na obniżenie opro­
centowania istniejących długów. Samo ob­
niżenie oprocentowana nie wystarczy jecl-

Nasz wywóz przez Gdynie
Najważniejsza pozycję stanowi węgiel

W wywozie portowym najważniejsza ilo« 
ściowo pozycją jest .węgiel — wykazuje w 
marcu pewną poprawę: razem z bunkrem za« 
ładowano go 266.262 ton wobec 255.536 ton w 
lutym. Pewne zapowiedz;, ze strony naszych 
eksporterów węgla pozwalają mieć nadzieję, 
że pozycja ta nie ulegnie dalszym znacznym 
zniżkom.

Eksport cukru, który po węglu gra najważ« 
niejszą rolę w naszym wywozie przez port 
gdyński, uległ dalszej zniżce: w marcu wy. 
wieziono go 8.836 ton wobec 12.435 ton w 
lutym. Należy jednak zaznaczyć, że zjawisko 
to w znacznej mierze przypisać należy ukoń» 
czcniu sezonu eksportu cukru.

Zniżce uległ również eksport żyta (443 ton 
wobec 1.060 ton). Z tą gałęzią eksportu nie 
można się będzie w przyszłości liczyć poważ*

nie w porcie gdyńskim do chwili wybudować 
nie elewatora zbożowego.

Na poziomie poprzednich miesięcy utrzy« 
mai się wywóz takich artykułów, jak: bekos 
ny (4.941 ton w marcu wobec 4793 ton w lu« 
tym) i wędliny (790 ton wobec 713 ton). Nie« 
znacznej zniżce uległ wywóz nawozów azos 
towyćh (3496 ton wobec 4020 ton), wzrósł 
natomiast eksport szyn kolejowych (3000 ton 
wobec 1.471 ton) oraz różnych wyrobów me> 
talowych (1102 ton wobec 130 ton).

Tranzytowy papier z Finlandji na Lewant 
w dalszym ciągu stanowił poważną pozycję w 
obrotach portu. Ziemniaków w marcu wywies 
ziono zaledwie 50 ton, jednak przybliżone da« 
nc za kwiecień, wykazują że ta pozycja ule« 
gła w tym miesiącu poważniejszemu zwięk« 
szeniu.

O

nak dla ratowania zw. komunalnych z im­
presji długów krótkoterminowych.

W tej dziedzinie panuje stan faktycz­
nej niewypłacalności, przy równoczesi cm 
szarpaniu zw.' komunalnych dzikiemi i w 
rezultacie nieprowadzącem' do likwidacji 
zadłużenia krokami egzekucyjnemi.

Należy tedy stworzyć pewną ochr >nę 
egzekucyjną zw. komunalnych.

O ile chodzi o egzekucję na dochodach 
bieżących, koniecznem jest ustalenie pe­
wnego minimum egzystencji przez określe­
nie pewnej części dochodów, jako wolnych 
od egzekucyjnego zajęc’a. Jeśli obowiazu- 
cy porządek prawny dopuszcza takie o- 
graniczenie egzekucyj w stosunku do osób 
prywatnych, to tembardziej będzie ono u- 
zasadnione w stosunku do1 samorządu.

O ile zaś efeodzi o egzekucję na posz­
czególnych objektach majątkowych, które 
bezpośrednio lub pośrednio służą do rea­
lizacji celów publicznych — to winna być 
ona dopuszczona jedynie na podstawi i o- 
rzeczenia powołanej do tego władzy nad­
zorczej.

W poszczególnych wypadkach zw. ko­
munalne będą mus ały się wyzbyć niektó­
rych objektów majątkowych w drodze do­
browolnej, aby spłacić długi.

Wykluczone są spłaty zobowiązań, k.ó- 
rych terminy już minęły, z dochodów bie­
żących. Trzeba jednak wejść na 
częściowej ich spłaty, a więc na 
konwersji.

Niezależnie od tych wszystkich 
ków ratunkowych trzeba znaleźć 
racjonalne źródła aochodów.

drogę 
drogę

ś od­
nowę
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Całe Pomorze w ofiarnej akcji
na rzecz Biblioteki Strzeleckiej na Pomorzu

Z dnia na dzień powiększa się w 
swej pojemności Centralna Bibljotc* 
ka Strzelecka. Rośnie liczba książek. 
Codziennie przybywa ich przeciętnie 
kilka dziesiątek. Ofiarność spole« 
czeństwa pomorskiego nie słabnie, a 
raczej wzmaga się. Toruń, który 
pierwszy dal przykład szlachetnej o* 
fiarności w dalszym ciągu nadsyła 
bez przerwy książki. Za stolicą Po* 
morza odezwała się ofiarnie Byd« 
goszcz a ślad za nią Grudziądz i 
inne miasta pomorskie aż po Gdynię. 
Akcja zbiórki książek na rzecz Cen* 
tralnej Bibljoteki Strzeleckiej staje 
się zatem akcją całego Pomorza.

Ostatnia lista ofiarodawców ksią« 
żek obejmuje następujące nazwiska: 
p. adwokat Zenon Szust przesłał fO 
książek i wzywa p. dr. Henryka O* 
strowskiego, adwokata w Wąbrze* 
•¿nie i p. Bieszka, adwokata w Toru« 
niu, p. inż. A. Drzymuchowska ofia* 
rowała 11 książek, p. inż. Wiśniewski, 
nacz. wydz. O. U. Z. w Grudziądzu 
złożył 8 książek i wzywa pp.: W. Kar« 
cza, kier. wydz. O. U. Z., W. Haussa« 
ra, kier. wydz. O. U. Z. i inż. J. Kul« 
czyckiego, insp. Ziemskiego w O. 
U. Z.

P. Lucjan Cieszyński, kierownik 
szkoły w Chełmży przesiał 8 książek 
i wzywa pp.: nauczycielkę Hentz« 
schlową z Dziemion, obywatela ziem* 
skiego Orłowskiego z Grzywny, kie* 
równika szkoły Bączkowskiego z Zel* 
gna, kierownika szkoły powszechnej 
w Chełmży Syrka Józefa.

Prezes Związku Oficerów Rezer* 
wy Koło Grudziądz p, J. Wielowiey« 
ski składa 10 książek i prosi o złoże* 
nie książek Komisarza Kasy Chorych 
p. mjr. Kacharskiego i wiceprezesa 
Sądu Okręgowego p. Kórnickiego

Z Bydgoskiego Podokręgu Związ« 
ku Strzeleckiego: P. Antoni Malew« 
ski, cm. naucz, z Bydgoszczy ofiaro« 
wal 2 książki i wzywa pp. Maciejew* 
skiego, kier, szkoły z Bydgoszczy i 
Zawadę, kier, szkoły w Oplawcu

Książki i czasopisma można skła* 
dać codziennie w redakcii „Dnia Po* 
morskiego“ (na ręce red. W. Górni* 
ekiego), w redakcji „Dnia Bydgoskie* 
go’ (na ręce red. J. Dobrostańskiego) 
w redakcji ,Dnia Grudziądzkiego” (na 
ręce red. Stanacha), w redakcji „Gazę 
ty Morskiej” w Gdyni (na ręce red.

W. Mielnikowa) i w redakcji „Gazę* 
ty Morskiej“ w Wejherowie (na ręce 
red. Rutkowskiego).

Ofiary w gotówce można składać 
w Kom. Kasie Oszczędności pow. to« 
ruńskiego, Toruń, Starostwo, Plac Te* 
atralny 4, na konto „Centralna Bi« 
bljoteka strzel, w Toruniu’“ 29549.

Kto nie może złożyć ofiary osobi# 
ście, zechce zawiadomić o tem pis« 
miennie lub telefonicznie (telefon nr.

402 (Redakcja). Upoważniony dele? 
gat wysany zostanie po odbiór ofiaro* 
wanych książek.

Komitet Centralnej Biblioteki 
Strzeleckiej

Referent prasowy Komendy Okręgu 
Nr. VIII Związku Strzeleckiego: 

(—) Red. Wacław Górnicki 
(—) Kazimierz Chorąży 

(—) Kpt. Wacław Kwiatkowski 
(—) Kazimierz Krukowski

U V JJ1 • U W •

Tel. 75.
Regularna komfortowa bezpośrednia i codzienna komu­

nikacja towarowo - pasażerska
Toruń - Warszawa I Toruń - Gdańsk - Gdynia

Przewóz pasażerów i wycieczek zbiorowych. 
Przewóz towarów do 50% taniej niż koleją. 
Przy przejazdach udzielane są zniżki: dla 
p.p. studentów i młodzieży szkolnej 20% dla 
p.p. Urzędników państwowych i komunalnych 
20% dla p.p. Wojskowych 40% dla p.p. Inwa­

lidów wojennych 50%.
Dla wycieczek zbiorowych dalekoidące zniżki. 

Parostatki odchodzą db Warszawy codzień o 6 i 15-eJ.
„ „ do Gdańska „ o godz. 7 rano.

Najszybszy transport towarów do Gdaftska I Gdyni.

2680

Kurs dokształcający 
w Chełmży

z inficlaiuwu iw. Strzelecki ego
Dnia 12 bm. w Chełmży odbyło się w Ho­

telu Pomorskim uroczyste zakończenie Kursu 
dokształć, w zakresie 7 klas szkoły powszech­
nej, w którcm prócz organizatorów, wykłada­
jących i słuchaczy wzięli udział pp. dr. Wysz­
kowski — prezes Koła P. Zw. Strz., Porębski 
— dyrektor gimnazjum, Ziarno — inspektor 
szkolny, Cieszyński — kier, szkoły wydz., 
Buchholz — naczelnik stacji kolej., Cieśla —- 
uacz. urzędu pocztowego i inni.

Uroczystość zagaił kierownik kursu p. Sy- 
rek, dziękując pp. dyr. Porębskiemu, kier. 
Cieszyńskiemu i dr. Wyszkowskiemu za udzie­
lenie sal wykładowych i pracowni i życzliwe 
odnoszenie się do kursu, pp. prof.: ks. wik. 
Kince, Wackowej, Gostomskiej, Rybakowej, 
StetkiewicEÓwnie, Adamciowi, Białoszyckiemu, 
Kownackiemu, Rybakowi i Ziarnie za zupełnie 
bezinteresowne udzielanie lekcyj na kursie w 
ciągu 6 miesięcy.

Następnie przemawiali pp. ks. Kinka, dr. 
Wyszkowski, dyr. gimn. Porębski, kierownik 
Cieszyński, Stctkicwiczówna — imieniem wy­
kładających na kursie, Kopelaty i Kuffel — 
imieniem słuchaczy, poczem wręczono paniom 
kwiaty.

Wszyscy mówcy podkreślali wielką ofii*- 
r ość wykładających i ogromny zapał do pracy 
u wszystkich słuchaczy kursu.

Kurs był zorganizowany przez Zarząd Od­
działu Zw. Strzeleckiego i brali w nicm udział 
słuchacze w wieku od 18 do 47 lat.

Kurs był zupełnie bezpłatny, lekcje odby­
wały się 3 razy tygodniowo od 18—22 godz.

Związek Gospodarczy Spółdzielni 
Mleczarskich

Z działalności eksporiowel Związku
Walne Zgromadzenie Związku Gospodar* 

czego Spółdzielni Mleczarskich — Spółdzielnia 
z odpow. udziałami w Poznaniu odbyło się dn. 
12 bm. pod przewodnictwem prezesa Rady 
Nadzorczej p. patrona dr .Wl. Seydlitza w sali 
obrad Patronatu Związku .Spółdzielni Zarób» 
kowych i Gospodarczych w Poznaniu. Imię« 
niem Zarządu złożył p. dyr. W. Dobroczyń» 
ski obszerne sprawozdanie z działalności Zwią« 
zku w r. 1931 połączone z ilustracją położenia 
światów, rynku masła w okresie sprawozdaw« 
czym. Prelegent wskazał, że rok ubiegły obfito« 
wal w szereg wydarzeń, które niezmiernie 
ostre wywołały komplikacje w kształtowaniu 
się międzynarodwych obrotów masłem a w ślad 
za tem silnie zaciążyły na układzie produkcji 
mleczarskiej. Na tle ciężkiej tej sytuacji roz» 
wijała się działalność Związku, która tem wię* 
ksze przedstawia znaczenie, żc specjalnie 
uwzględniała utrzymanie na stałe eksportu 
masła zagranicę co odpowiadało nietylko zalo» 
żcaiiom Związku, ale również interesom pań« 
stwowym.

Obroty towarowe osiągnęły w roku sprawo»
l powiatu chojnickiego

Borzyszkowy
— Obchód 3sgo Maja. Ludność Borzysz» 

kowy obchodziła uroczystość 3»go Maja w 
sposób uroczysty. O godiz. 10»tej odprawił 
miejsoowy ks. prób. Tychnowski uroczystą 
insze św. i wygłosił w słowach podniosłych 
kazanio o treści związanej z uroczystością 
dnia. Po nabożeństwie zebrały się szkoły, 
straż graniczna z p. Komisarzem Kozakicwi* 
czem na czele, Powst. i Wojacy DOK. 8, or< 
ganizacje PW. i WF„ Stowarzyszenie M. K., 
Kółko Rolnicze, Stowarzyszenia kościelne i 
liczna rzesza ludności na placu Wolności.

Jako gość był obecny Dr. Staszkiewicz, 
kier. Pow. Ośrodka Zdrowia w Lipnicach.

Dziatwa szkolna popisała się deklamacją 
i śpiewem. Pozatem śipiewal chór mieszany 
„llarmo-nja“ z Lipnic pod dyrekcją nauczy5 
la p. Kąkola. Dużo zainteresowania wywo» 
lał zespół dzieci szkolnych z Gliśna w licz» 
bie 23 przedstawiający najwybitniejsze poeta» 
cie królów i bohaterów polskich oraz naj» 
ważniejsze wydarzenia z dziejów narodu poi# 
skiego. 1340 letnie dziewczynki Aniela Prą« 
dzińska i Agata Mielewczykówna z Gliśna 
mówiły o walkach Polski. P. nauczyciel i 
wójt Siemiński z Gliśna przemawiał na cześć 
bohaterskich twórców Konstytucji 3«go Maja. 
Po wzniesieniu okrzyku na cześć Rzeczypos» 
pęlitej Pana Prezydenta i p. Marszalka urzą­
dzono imponujący pochód i defiladę. Dal» 
szy ciąg uroczystości odbył się wieczorem na 
sali p. Pawłowskiego, gdzie miejscowy nauczy» 
ciel p. Jarzęibski przdstawił z dziatwą szkol» 
na sztuczkę „3«ci Maj“ i występował ze óp'c; • 
wcm i dcklamcjami.

Cały przebieg uroczystości odbył się w ■

Ojczyzny "i bratnią jednoi«^ ' 1 Łąkiem i Gliśnie. Udział społeczeństwa w w- ’ komisji rcwkyjnej,.

zdawczym kwotę 15.179.608.20 zł. Przeprowa» 
dzony przez Związek eksport masła wynosił 
3.160.671.70 kg. wartości ca 13.000.000 zł., ożyli 
25.37 proc całego wywozu masła z polskiego 
obszaru celnego.

Sprawozdanie imieniem Rady Nadzorczej 
złożył jej członek p. dyr. A. Nowakowski, Bis 
lans, zamykający się po obu stronach sumą 
496.820.75 zł. oraz rachunek strat i zysków, za» 
mykający się po obu stronach kwotą 461.619.34 
zł. Walne Zgromadzenie przyjęło jednogłośnie 
przez aklamację, jak również jednogłośnie 
uchwalono udzielić pokwitowania Zarządowi i 
Radzie Nadzorczej. Wykazany zysk w sumie 
20.805.80 zł. postanowiono podzielić w myśl 
propozycji Rady Nadzorczej na dywidendę od 
udziałów w wysokości 8 proc, oraz na powięk» 
szenia rezerwy specjalnej.

Ustępujących wskutek upływu kadencji 
członków rady pp. dyr. St. Przyweckiego. dyr. 
H. Nowakowskiego oraz A. Byczkowskiego 
wybrano ponownie. Zarząd spoczywa w rękach 
pp. dyr. W. Dobroczyńskiego oraz dyr. W. Ra> 
dajewskiego.

T

Akcja rzemieślnicza 
w zakresie budownictwa

Narady komisji Izb 
RzcmtcSlntczuclB

Położenie w jakiem znajdują się w chwili 
obecnej rzemiosła budowlane a mianowicie 
mularstwo, ciesielstwo, i kamieniarstwo wy» 
maga natychmiastowego omówienia tych śród* 
ków, które mogłyby przyczynić się do osła* 
bicnia bezrobocia w tych zawodach.

Rada Izb Rzemieślniczych zwołuje na 
bm. naradę Komisji do spraw budowlanyoh, 
na której wygłoszone mają być referaty do* 
tyczące budownictwa i stosunku rzemiosła 
polskiego do tego zagadnienia.

Referat na temat „Bezrobocie a budownic* 
two“ wygłosi prof. Cretti. Pozatem wygloszo* 
ne będą referaty: posła Snop czy ńsk i ego: — 
„Uprawnienia budowlane“, Prezydenta Izby 
Rzemieślniczej w Lublinie p. Chodorowskiego 
na temat: „Ogólne zagadnienie rzemiosł bu« 
dowlanych“ i referat prof. Zenona Znińskiego 
dyrektora Muzeum Sztuki Stosowanej i Rze* 
miosl na temat: „Szkolnictwo zawodowe 
rzemiosło budowlane.

I Komisja do spraw budowlanych ma rozpa, 
I trzeć wyszczególnione wyżej sprawy i wska* 

zać środki zmierzające do załatwienia tych

Organizacja Ocltoiniczgcii Sirażg 
Pożarnych

w powiecie chojnickim 
braniach był bardzo liczny, co świadczy o 
wielkiem zainteresowaniu się strażactwcm Z 
ramienia «areądu powiatowego przybyli na ze­
branie x referatami wiceprezes Kazimiciski 
i naczelnik Kaliszan. Jako gość był obecny 
prezes placówki Lipnica Dr. Staszkiewicz, 
kierownik Pow. Ośrodka Zdrowia. Zebrań oni 
przewodniczyli właściwi naczelnicy rejonowi, w 
Konarzynach Redlarski, w pozostałych rr;ej- 
scowościach Słonimski.

W wszystkich wymienionych miejscowościach 
powstały nowe placówki ochotniczej st:aży 
pożarnej. Do oddziałów czynnych przyjęto 
narazić po 16 członków. Składki ustalono na 
20 gr. miesięcznic. Pozostali uczestnicy zebrań 
zapisali się na członków wspierających z ro­
czną składką w kwocie 3,— zł. rocznie oka­
zując tem zrozumienie i przychylność dla spia- 
wy strażackiej. Nadmienić należy, żc rozcho­
dzi się o ludność niezamożną, ale każdy ofia­
ruje chętnie te 3,— zł. w tej nadziei, że za 
to tworzy on sobie najskuteczniejszą broń do 
ocalenia całego mienia przed groźnym poża­
rem.

Skład zarządów poszczególnych placówek 
przedstawia sią następująco;

Konarzyny: pp. Sobczak, prezes; Tybriski 
sen. wiceprezes; Kaczmarek skarbnik, Tandec­
ki, sekretarz; Tyborski jun., naczelnik; Gbsz- 

członkr. wie

Zc względu na doniosłe znaczenie spraw­
nych 6traży pożarnych dla jednostek, społe­
czeństwa i państwa, postanowił zarząd Po­
wiatowego Związku Straży Pożarnych powiatu 
chojnickiego, z p, starostą dr. Zaleskim na 
czele, utworzyć w powiecie jak najgęstszą sieć 
ochotniczych straży pożarnych. Warunki lo­
kalne, jak istnienie dużei ilości budynków z 
drzewa, krytych słomą, : znaczne odlegleś i 
pomiędzy osiedlami, wymagają, aby w każdej 
gminie i każdym obszarze dworskim powstała 
straż pożarna, która mogłaby stanąć z pomocą 
bezzwłocznie po wybuchu pożaru.

Celem przygotowania terenu do tei akcji, 
podzielone powiat na 7 rejonów i mianowano 
na każdy rejon tymczasowego naczelnika na 
rej. I. Czersk — burmistrza Pawła Trybułła,
II. Brusy — wójta Stefana Januszewskiego,
III. Swornegacie, — kier. szk. Bolesława Re- 
dlarskiego, IV. Lipnice — kier. szk. Józefa 
Słomińskiego — Glisno, V. Rytel — kra» ca 
Wincentego Gierszewskiego, VI. Silno — rol­
nika Jara Zalewskiego — Gockowice, VII. 
Chojnice — wójta Jana Trawickiego.

Okres zimowy 1931-32 poświęcono pra :r m 
przygotowawczym. Obecnie przystąpiono do 
zakładania placówek. Przed paru dniami od­
były się zebrania organizacyjne rejonu Iii-go 
w Konarzynach i rejonu IV-go w Lipnicach,

tmosferze nacechowanej głęboką miłością ! Borowymmlynie i Brzeźnie, w Borzyszkowach, | czyraki, Dykier, Paluszkiewicz

Lipnice: Dr. Staszkiewicz, prezes; Kakol, 
wicepr.; Mąćkow, sekretarz; Domise. skarbnik; 
Krufczyk, naczelnik; Ks. kapelan Grzemk.e- 
wicz, Pluto Prądzyński, Januszewski — człon­
kowie komisji rewizyjnej,

Borowymłyn: Rossa, prezes; Urowski wi­
cepr.; Wołkowski, sekr.; Zmuda Trzebiatowski, 
skarbnik: Lewandowski, naczelnik; ks. p-ob. 
Sartowski, Józef Rudnik, Józef Brzezińsk — 
członkowie komisji rewizyjnej

Brzeźna: Kiedrowski. prezes; Griinclenr. nn, 
wicepr.; Niemczyk, sekretarz; Brzeziński skar­
bnik; Wąsiewski, naczelnik; ks. prób. Sobisz, 
Wilczyński. Świątek Brzeziński — członkowie 
komisji rewizyjnej.

Borzyszkowy: Marchie wicz, prezes; Mas an- 
kows-ki, wicepr.; Jarzębski. sekretarz; Pasiak, 
skarbnik: Maślankowski, naczelnik; ks p. ob. 
Tychnowski, Kapiszka, Koprowski — członko­
wie komisji rewizyjnej.

Łąkie: Trzebiatowski, prezes; Szada -Bo- 
rzyszkowski, wiceprezes; Halski, sekretarz; Rę­
ko wski, skarbnik; Trzebiatowski Augustyn, na­
czelnik; Pradziński, Tandecki, Trzebiatowski 
Jan — członkowie komisii rewizyjnej.

Gliśno: Łącki, prezes; Gliszczyński, wice­
prezes; Łącki Augustyn, sekretarz; Ciemiński 
Leon, skarbnik; Wicher, naczelnik; Słoorńaki, 
Spiczak, Skiba — członkowie komisji r«wl 
zyjnej.



PIĄTEK, DNIA 20-GO MAJA 1932 ROKU. 1
»

„PALACE“ Dz ś i codziennie!
Najlepszy, wystawowy arcyfilm Cecil B. de 

Mille'a

.,nA»AnE SZATAN“
W roi. gł. Kay Johnson i Reginald Denny. 

UWAGA: Ceny najniższe — 2 osoby na 1 bilet.
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W trosce o odpowiednie 
pomieszczenie dla szkól 

Pomorskie Towarzystwo Szkoły Powszechne! przy pracy

KRONIKA
piątek20 Kalen&brxyk rxym.-k«t.

maja Czwartek P otra 
Piątek Bernardyna

TORUŃ

Obecna doba kryzysu strukturalnego jest 
zjawiskiem, któremu zaradzić może nie doryw­
cza metoda oszczędnościowa, lub reformy jed­
nego Państwa, lecz przebudowa systemu gospo­
darczego całego świata. 'Wysiłki poszczegól­
nych narodów mogą łagodzić skutki kryzysu u 
siebie i nic dopuścić do ruiny gospodarczej i 
politycznej i drogą reform powoli przygotować

zmianę ustroju. Państwo Polskie, tę drogę 
obrało i od szeregu miesięcy widzimy systema­
tyczne, celowe i ogromne wysiłki Rządu, zmie­
rzające do opanowania kryzysu bez wstrząsów 
dla Państwa.

Musimy stwierdzić — nawet ci, którzy za­
wodowo obowiązani są wszystkie posunięcia 
rządowe tłumaczyć na opak, że warunki w ja-

— Stan wody w Wiśle z dnia 18. 5.: Zawi­
chost 4- 1.46, W arszawa + 1,70, Płock 4- 1.56, 
Toruń 4- 1.97, Fordon 4; 1.99, Chełmno 4- 1.87 
Grudziądz 4- 2.12, Korzeniewo 4- 2.37, Piekło 
4- 1.78, Tczew 4- 1.86, Einlagc 4- 2.38, Schie- 
wenhorst 4- 2.46.

— Nocny dyżur aptek. M’ śródmieściu dy* 
żuruje do środy dnia 25 bm. włącznie apteka 
„Centralna“, ul. Chełmińska. Na Mokreni A* 
pteka pod Łabędziem ul, Kościuszki. Na Ryd» 
goskiein Przedmieściu Apteka św. Anny, Míe» 
kicwicza od godz. 10 wiecz.

Repertuar Teatru Miejskiego:
Czwartek, 19. 5 godz. 20. „Papa się żeni *. 
Piątek, 20. 5. godz. 20 „Papa się żeni“.
Sobota, 21. 5. godz. 20. „Papa się żeni“.

Repertuar kin.
„Pałace“ — „Madame Szatan**
Światowid — „Godzina z tobą“.
Lux — „Romanse cygańskie“

Mars — „Salto mortale“.
„Corso“ — „Kapitan Gwardji Królewskiej*.

Ml fl P lEŁKlnotoif iżwlekgwy | 
warnawska I

Największy film 
cyrkowy sezonu

SALTO FIORTALE
Najpotężniejsze arcydzieło realizacji gen* 

jąlnego E. A. DUPON PA.
W rolach głównych!

GINĄ MANES, ROGER MAXIME, 
DANIEL MENDAILLE. 

Do tego doskonały nadprogram.
t-’wzqteK Seansów u godz. 17.15 19-tej i 21-.ei 
w niedzielę od 15.15. Ceny miejsc od 0.30—1.6,)

kich się Polska znajduje, są stokroć lepsze od 
warunków w jakich się znajdują wielkie po-.' 
tęgi gospodarcze: Ameryka, Niemcy, Anglja. 
W czasie kiedy Rząd Państwa walęzy z wier 
kiemi trudnościami, obowiązkiem całego naro­
du jest zbiorowy wysiłek na każdym odcinku 
życia państwowego. Doniosłe reformy, jak po­
dział administracyjny, likwidacja poszczegól 
nych ministerstw, przyszła ustawa samorządo­
wa i uchwalona już ustawa reformy szkolnej, 
nakładają na nas obowiązek Wyjścia naprzeciw 
nowym formom, w jakie będą ujęte zagadnie­
nia na tych odcinkach.

Najbardziej aktualną jest reforma szkolni­
ctwa, która aczkolwiek wprowadzana stopnio­
wo, jednak z braku odpowiednich pomieszczeń 
dla szkół i zupełnej niemożności budowy no 
wych gmachów postawi szereg miast wobec 
trudnego zagadnienia braku pomieszczeń dl i 
dzieci w wieku szkolnym. W szeregu tych 
miast stoi Toruń, któiy pod względem pomie­
szczeń dla szkół jedno z ostatnich miejsc zaj­
muje. Budynki szkół powszechnych, a uawel 
średnich nie posiadają nawet niezbędnych urzą­
dzeń kanalizacyjnych, izby ciemne, zimne, hei 
wentylacji i umywalni nie świadczą pięknie o 
samorządzie miasta, którego członkowie i kie­
rownicy zamiast w latach lepszych w pierw­
szym rzędzie dać dzieciom widne, hygieniczn? 
izby szkolne, zepchnęli tę sprawę na plan ostat­
ni, zostawiając dzieci w warunkach urągają­
cych wszelkiemu wyobrażeniu o szkole.

Społeczeństwo Torunia zda je sobie spraw­
że tych braków i z tego, że nic mogą one by<- 
w tej chwili, ani przez Rząd, ani przez* samo­
rząd usunięte, że trzeba własnemi siłami zła 
zaradzić i tworzyć, prywatne szkoły, aby w nieb 
umieścić 'dzieci, które wobec zwinięcia pierw 
szej klasy gimnazjalnej nie mają się gdzie po 
mieścić. Z inicjatywy Rodziny Wojskowej po 
wstało w Toruniu „Pomorskie Towarzystwo 
Szkoły Powszechnej“, którego zadaniem będzie 
budowa odpowiednich gmachów i zakładani? 
szkół według wszelkich wymagań i wskazówek 
władz szkolnych — zgodnie z nowym progra 
mem.

Na zebraniu organizacyjnem, które się od- 
i było dnia 7 hm., został przyjęty statut i wy­

brany Zarząd Towarzystwa, w skład którego 
weszli pp.: wojewodzina Kirtiklisowa jako 
przewodnicząca, generał Pasławski jako zastęp­
ca, skarbn. dyrektorowa Wojciechowska, se­
kretarz mjr. Compała, oraz jako członkowie: 
pułk. Błażejewski, naczelnik Lepkowski i kap. 
Sierosławska, jako zastępcy: pp. HuTczyn. 
Dałkowski i Tuleja.

Do komisji rewizyjnej weszli pp. generało- 
, wa Pasławska, wicewojewodzina Seydlitzowa i 
. redaktor poseł Birkenmayer.

Zarząd P. T. S. P. niezwłocznie przystąpił 
■ do prac związanych z uruchomieniom od no- 
! wego roku szkolnego sześcioklasowej szkole 
: powszechnej.

Nadzwgczainc walne zebranie Tow. 
Restauratorów

Przyjęcie nowciio »iatfutu —Sprawozdanie z pobytu delegacji 
w ninistferstwie Skarbu

Następnie omawiano sprawę ulg przy wy­
kupie patentów akcyzowych na drugie pólru 
cze roku bież. Ulgi to przysługują tym płat­
nikom, którzy korzystali z nich dotychczas, a 
mianowicie właśc. przedsiębiorstw z niższym 
obrotem. Omawiano również sprawę podatku 
dochodowego, przyczem wskazywano na obec­
nie obowiązującą skalę: 15 proc, jako za wy­
soką wobec ogromnego spadku frekwencji, a 
co zatem idzie poważnego zmniejszenia się 
obrotów.

Polecono Zarządowi opracowanie specjal­
nego memorjału w tej sprawie do władz.

Obszerne sprawozdanie z przebiegu konfe­
rencji prezesów Związków Koucesjonarjuszy, 
jaka ostatnio odbyła się w Grudziądzu, przed­
stawił p. Gośliński, sprawozdanie z pobytu de­
legacji w Ministerstwie Skarbu p. prezes 
Szmelter. Delegacja złożyła w Ministerstwie 
memorjał w sprawie zniesienia świadectw ak­
cyzowych. Obszernie traktował memorjał spra­
wę przyznania, właścicielom zakładów gastro­
nomicznych tych ulg w płaceniu podatku prze­
mysłowego, z których korzystają inne katego- 
rjc handlu i przemysłu.

W końcu swego sprawozdania p. prezes 
Szmelter zaznaczył, że delegacja otrzymała za­
pewnienie z Min. Skarbu, żc w najbliższym 
czasie przyznana zostanie wszystkim zakładom 
gastronomicznym detaliczna sprzedaż wyrobów 
tytoniowych ,zamiast dotychczasowej t. zw. 
„domowej“.

Omówieniem szeregu spraw natury organi­
zacyjnej zebranie zakończono.
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W uciccz ka dzienn łka r zy 
amerykańskich 
zwiedziła Toruń

W tych dniach zwiedziła Toruń wycieczka 
dziennikarzy amerykańskich w osobach pani 
Sinclair Levis — żony głośnego pisarza 
amerykańskiego, ostatniego laureata Nobla i 
p. Fodor‘a korespondenta europejskiego „New 
York Evening Post“ i „Saturday Evening 
Post“.

Gości przyjmował Instytut Bałtycki w To 
runiu.

Po śniadaniu wydanem na cześć gości przez 
prezesa Instytutu Bałtyckiego p. Starosty 
Krajowego Łąckiego, wycieczka zwiedziła 
miasto i jego zabytki.

Z Torunia udano się na zwiedzenie wy* 
kopalisk w Gostkowic, gdzie goście przyję* 
c-, zostali przez miejscowego proboszcza ks. 
Prabuckiego. Następnie goście zwiedzili Kas 
tedrę w Chełmży, oprowadzani przez ks. pra* 
lata Szydzika.

Wieczorem pierwszego dnia pobytu gości 
na Pomorzu odbyło się przyjęcie wydane 
przez pp. Szezanieckich w Nawrze.

Następnego dnia wycieczka zwiedziła ele* 
ktrownię Gródek j Zakłady w Żurze.

Z Torunia udano się do Gdyni.
Gościom towarzyszył z ramienia Instytu» 

tu Bałtyckiego w Toruniu p radca mgr. Ja-- 
galski.

W lokalu p. Polakowskiego w parku „Ce­
gielni“ odbyło się w dniu wczorajszym nad­
zwyczajne walne zebranie Towarzystwa Re­
stauratorów, właśc. hoteli i kawiarni. Obra­
dom przewodniczył wiceprezes Tow. p. radca 
Wojdak.

Po załatwieniu formalności wstępnych 
przyjęciu w poczet członków Towarzystwa 
Ludwika Sołtysiaka z Torunia sekretarz
Hermanowski przedstawił zebranym nowy sta­
tut Towarzystwa, opracowany przez Zarząd. 
Konieczność uchwalenia nowego statutu wyło­
niła się wobec odłączenia się Okręgu Pomor­
skiego Związku Restauratorów od Centrali po­
znańskiej i przeistoczenia Okręgu Pomorskie­
go Związku Rest, na samodzielną organizację. 
Towarzystwo toruńskie nosić będzie odtąd na­
zwę: Tow. Restauratorów, właśc. hoteli, ka­
wiarń i oberżystów na miasto i powiat Toruń.

W wyniku dłuższej dyskusji przyjęto sta­
tut z licznemi poprawkami, zgłoszonemi w cza­
sie dyskusji. Ponadto wybrano komisję regu­
laminową w osobach pp. radcy Ratajskiego — 

! jako doradcy — Goślińskicgo, Nalazkowskiego, 
| oraz członków Zarządu.

W dalszym ciągu obrad dokonano wyboru 
delegatów na Zjazd, który odbędzie się w czer­
wcu w Wejherowie. Jako delegatów wybrano 
prezesa Szmeltera, Koplińskiego, Janickiego i 
Hennauowskiego, jako zastępców pp. Nalaz- 

I kowsEiego i TTeininga. Z ramienia Zarządu 
I Związku w obradach Zjazdu wezmą udział pp. 
I prezes Penkalla, wiceprezes Wojdak, oraz p. 
I Gośliński.

Gen. Shładhowski 
w Toruniu

Wczoraj przybył do Torunia szef adminŁ 
stracji armji generał brygady dr. Felicjan 
SławojsSkladkowski i po dokonaniu inspekcji 
odjechał w dniu dzisiejszym do Warszawy.

mieć, Gdańska i

Aiak lotnicza na Toruń
Zapowiedziany atak rotniczy na nasze 

miasto odbył się wczoraj w godzinach w e- 
czornych.

Przeciągły gwizd syreny ostrzegł m’e- 
szkańców miasta -o groźącem niebezpie­
czeństwie. W kilka minut później zapako­
wały w mieście ciemności. Równoczehre 
cał się słyszeć warkot zbliżających się sa­
molotów.

Publiczność chroniła się do bram do­
mów. Znaleźli się jednak : tacy, ktćizy 
w czasie nadlotu samolotów na miasto wy­
kazali zupełny brak zrozumienia i ulrudn a- 
Li ldnkcjonarjuszom P. P. spełnienie obo­
wiązków.

Zakończenie ataku lotniczego oznajmio­
ne zostało jehicstajnym gwizdem syreny.

Ł mUMd
— Wpisy do Państwowej Szkoły Zawodo­

wej Żeńskiej — Toruń ul. Strumykowa 4. od­
bywają się codziennie od godziny 10—14 w se­
kretariacie Szkoły. (3794)

— Wielki Festyn na kolonję letnią w Toru» 
niu. Staraniem Toruńskiego Powiatów. Kom:> 
tetu Kolonij Letnich dla dzieci polskich z Nie» 

Ziem Zachodnich odbę*
dzie się w niedziele 22 maja b. r, w Cegielni 
wielki festyn, z którego czysty dochód prze» 
znaczony jest na utrzymanie w roku bieżącym 
40 dzieci polskich z Niemiec na kolonji letniej 
w Toruiu.

Początek festynu o godz. ló»ej (4 ppld.). — 
Wesoła zabawa i liczne niespodzianki. (3788)

— Podziękowanie. W dniach 8 i 15 maja 
w kinach światowid i Pałace wyświetlano film 
o ogródkach działkowych, połączony z 
referatem. Komitet składa serdeczne podzię» 
kowanie p. Świecowi, właścicielowi kin Świa» 
towid i Pałace za bezpłatne wyświetlenie tego 
filmu i okazanie Komitetowi jaknajdalej idą* 
cej pomocy.

Ponadto Komitet zawiadamia, źc reflektan» 
ci na ogródki działkowe mogą już teraz skła» 
dać podania o przydział ogródków działko» 
wych na terenie m. Torunia na ręce prezesa 
p Józefa Milewskiego, gmach Funduszu Bez» 
robocia, ul. Jagiellońska 27, albo na ręce p. 
Łucjana Tomaszewskiego, skład nasion w To« 
runiu, id. Mostowa 40, lub też na ręce p. Ka« 
zimierza Bagińskiego, inspektora ogrodów 
miejskich, ogród botaniczny, ul. Bydgoska. — 
Gotowe deklaracje o przydział ogródków 
działkowych można otrzymywać u wymienio* 
nych członków Komitetu, jakoteż u skarbu:» 
ka i sekretarza Komitetu, pp. kapitanów An» 

i toniego Górzyńskiego i Stanisława Bryka w 
I Toruniu, ul. Słowackiego 78/80. (02072

— Czyja torebka? Wierowski złożył w 
I Komisarjacie II policji państw, torebkę dam» 
[ ską z różnemi dokumentami, którą znalazł w

ul. Kościuszki obok młyna Rychtcra. Toreb» 
kę przekazano do tut. Magistratu (biuro zrta« 
lezionych rzeczy), gdzie właścicielka może się 
zgłosić.

— Odczyt o Prusach Wschodnich. W sobotę 
dnia 21 maja br. o godz. 19.30 w świetlicy Od* 
działu II Zw. Strzeleckiego przy ul. Bydgoskiej 
45 p. prof. Stefan Kublin wygłosi odczyt o 
Prusach Wschodnich. Ze względu na aktualny 
i b. interesujący temat, Zarząd prosi członków 
i sympatyków o jaknajliczniejszc przybycie. — 
Zarząd. (02068

— Na szosie. Wczoraj w godzinach popo» 
łudniowych na szosie Toruń — Łysomice zo* 
stał najechany przez furmankę Dąbrowski Jć» 
zef zam. w Podgórzu, jadący na rowerze z 
8*letnią córeczką. Przez spadnięcie z roweru 
odniosło dziecko lekkie obrażenia cielesne.

— 7'ajemnicza śmierć. W tych dniach 
zmarła nagle w domu Starców św. Józefa (ul. 
Sienkiewicza 42) 84 letnia Katarzyna Winiar» 
ska. Wezwany lekarz stwierdził na eicle zmac» 
lej w kilku miejscach silne potłuczenie i zdar* 
cie naskórka. Przypuszcza się. że staruszka 
zmarła śmiercią nienaturalną. Zawiadomiona 
policja wszczęła dochodzenia.

— Zgony. Dnia 18 bm. zmarli w Toruniu: 
Natalja Lipińska ur 1909, Józef Lewandow» 
ski ur. 1932, Marja Lewandowska ur. 1932, 
Józefa Szczypińska z d. Winiarska ur. 1890, 
Adam Herb acz ur. 1927, Stanisław Śmiały ur. 
1910, Franciszka Wojciechowska ur. 1901, Sta» 
nisław Drążkowski ur. 1932
(lćtttta lowurzuslw

— Baczność oficerowie 
ruń! W niedzielę dnia 22 
się dla członków Kola na strzelnicy Bolesława 
Chrobrego (obok lotniska) pierwsze strzelanie 
ćwiczebne z karabinów. Obecność wszystkich 
konieczna. Zbiórka kolegów przy ulicy Reja 
(przystanek tramwajowy) punktualnie o godz. 
8 rano, skąd odmarsz, ewent. odjazd na strzel* 
nicę. Zarząd. (02071

— I. zebranie miesięczne Związku Pań Do» 
mu odbędzie się dn. 20 b.m. w piątek w „O* 
azie“ o godz. 17ej z nast. porządkiem dzień» 
nym: 1) Zdobienie balkonów i okien 2) Po* 
kaz nowoczesnych sprzętów gospod., 3) Zapisy 
na kurs przetworów owocowych.

Goście mile widzianL

r.

rezerwy kolo To» 
maja br. odbędzie

STRUMYKOWA 3

LUX
Kino dźwiękowe

Rewelacja! Wspaniały 
program świąteczny 
BRYGIDA HELM. JÓ* 
ZEF SCHILDKRAUT

R Ó M A N S E 
CYGAŃSKIE 
WIEDEŃ BUDAPESZT

Oryginalne romanse wykonane w języku ro* 
syjskim! Światowej sławy orkiestra cygańska 

pod batutą RODE GO!
Ceny: loża 1.80, I. m. 1.30. I!. 80 gr. szereg. SO gr. 
Początek o godz. 5, 7 i 9-tej. W święta o 3, 5, 7 ty.

Z icairu
— Papa się żeni. Dziś w czwartek 19 bm. 

o godz. 20 świetna, pełna beztroskiego humo* 
ru i wesołości, ciesząca się olbrzymiem powo* 
dzeniem krotochwila W. Rapackiego (syna) 
pt. „Papa się żeni“ w znaikornitem wykonaniu 
zespołu z pp. Malkowską*Kozlowską, Poręb* 
ską, MirskąsZarembiną, Pawłowską, Jawor* 
skim, Wasilewskim i Hańczą na czele. W pią* 
tek dnia 20 bm. o godz. 20 specj&Ine przed* 
stawienie dla wojska „Papa się żeni“. W so* 
botę 21 bm. o godz. 20 „Papa się żeni“.

ŚWIATOWID“ oz« I cod^ri

I

<3784)
*■ r

Najczarowniejszv dźwiękowiec sezonu! 
Maurlce Chew ller Jeanetta Mc.

Donald. Oskar Strauss i Ernst Lubitcz 
stworzyli arcydzieło, które wszystklohiaohwyci 

„Godzinę z ioba-4
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Tragedio dezertera z Grudziądza
Jak agenci niemieccy wciągnęli go w pułapkę?

Dnia 13 bm. Straż Graniczna na odcm-
ku Janowo przytrzymała dezertera poi 
«kiego, wyrzuconego z Prus Wschodach, 
który przed mniejwięcej przeszło rokiem 
zdezertował z 64 p, p, w Grudziądzu i 
zbiegł zagranicę. Dezerter po przytrzy­
maniu go płakał i nim zdołano doprowa­
dzić i oddać w ręce źandarmerji, opow e- 
dział krótko swoją historję.

14 miesięcy odsłużył już w wojsku pol- 
skiem, gdy namówił go jakiś Niemiec, aby 
zdezertował, gdyż w Niemczech bez pracy 
będzie mógł żyć zupełnie dostatnio. Na po­
czątek dostanie 50 mk. miesięcznie, a je­
żeli później znajdzie sobie pracę, to za pra­
cę będzie pobierał oddzielnie wynagrojze- 
nie, a niezależnie od tego i 50 mk, lecz na 
to trzeba być tylko dezerterem z armji 
polskiej. Jeżeli po odsłużeniu wojska pój­
dzie do Niemiec, nie dostanie nic, dlatego, 
że tego, który dezertuje traktują Niemcy 
jako patrjotę niemieckiego i ten ty’ko 
ma wówczas w Niemczech wszelkie przy­
wileje.

Uwierzył i poszedł, a ponieważ do p er- 
wszego spotkanego landjaegera odniósł się 
mniejwięcej jako do swojego kolegi, obito 
go, później zamknięto w więzieniu. Po od­
siedzeniu trzech miesięcy, wypuszczono go 
na wolność i zaprowadzono do pewntgo 
gospodarza. — „Tu masz robić i tu dosta­
niesz żreć, ty Świnio". — Temi słowy j o- 
żegnał go żandarm niemiecki a gospodarz 
obiecał płacić 40 mk. miesięcznie za pracę 
i dać mu wyżywienie.

Pracował, wydarł się ze wszystkiego, 
chodził obdarty jak włóczęga a kiedy 
zwrócił się do gospodarza o zapłatę, ten 
mu zawsze obiecywał, że pieniądze otrzy­
ma później, więc czekał i pracował- Za 
Polską, za domem żarła go tęsknota, lecz 
Wracać już nie miał po co, bo mu napisali 
z domu, że za dezercję został pozbawiony 
praw obywatelskich, a zresztą pilnował go 
na każdym kroku. Zrozumiał naresrcie 
co zrobił, lecz już było zapóżno. Zbrzydła 
mu praca, zbrzydło życie i wszystko. Co­
raz natarczywiej upominał się o swoje p'e- 
nrądze a gospodarz stale zwlekał, a gdy 
już się go nie mógł pozbyć, dał mu parę 
marek i coś poszeptał ze swoimi synami. 
Policja też mu się zaczęła bliżej od pew­
nego czasu przyglądać.

Synowie gospodarza zaprosili go na 
wódkę. Zaszczyt wielki, więc poszedł W 
knajpie siedziało już parę chłopców. Po­
stawili mu wódkę, lecz kazał sobie też 
postawić. Uniósł się ambicją i postawił. 
Po paru kieliszkach zamroczyło go. Spy­
tali go drwinami, jak mu się tu, w Niem­
czech powodzi i podoba. Odpowiedział im, 
że psubratami są wszyscy, no i'dóstał kil­
kanaście pchnięć nożem. Nieprzytomnego 
odwieźli do szpitala. Po wyleczeniu przy­
szedł po niego żandarm. Gdy był choiy, 
toczyło się przeciw niemu śledztwo sądowe 
o napad na tych, którzy go porżnęli : o 
jakieś morderstwo, lecz trudno go było 
skazać, bo chłopców niemieckich było coś 
10-ciu i oni się właśnie na niego rzucik, a

morderstwo, w które go chcieli wplątać 
miało miejsce daleko od miejsca zamiesz­
kania jego gospodarza i świadkowie ze­
znali, że przecież n’gdzie nie oddalał się 
z domu, bo ‘ nie miał w czem chodzić

— Dokąd mnie pan prowadź’, — spytał 
po wyjściu ze szpitala, prowadzącego go 
landjaegra, — niech mnie pan zaprowadzi 
do gospodarza po moje pieniądze za prze­
szło rok pracy.

— Dobrze, dobrze, dostaniesz wszyst­
ko — odpowiedz'ał mu landjaeger — tyl­
ko naprzód zameldujesz się u wójta, bo tak 
droga do wójta prowadzi. Gdy przyszli 
nad samą granicę, landjaeger znienacka 
złapał go z.a kark i kopnął z całej s *y z 
tyłu kolanem. Nim się spostrzegł już był 
na polskiej stronie w rękach strażnika gra­
nicznego.

— A napisz z Polski do swojego kolegi 
dezertera, który pracuje obecne na sąsie­
dnim majątku, że jak się będzie upominał 
o pieniądze jak ty, to mu jeszcze lepiej 
zrobimy Jak ci bydlaku dawali żreć toś 
już powinien być zadowolony — krzyjaął 
za nim landjaeger z niemieckiej strony.

Płakał, gdy znalazł się na ziem* pol­
skiej. — Panie ja sam już chciałem iść do 
Polski, głupstwo mi więzienie — mówił 
do strażnika — by.e tylko wyrwać się od 
nich, ale mię pilnowali c;ągle.

Historja krótka: kara dla dezertera 
zasłużona. Rzadko się zdarzy wypadek 
dezercji, lecz podajemy powyższą historję 
jako wymowną ilustrację kreciej roboty a- 
g;tatorów niemieckich w Polsce.

rozpoczyna się I«sze bogate ciągnienie z 5 »tej Loterji 
rozpoczyna się karnawał miljonów. [Państwowej,
każdy posiadacz losu stanie do urny szczęścia po szczęście, 
urzeczywistnią się marzenia wszystkich tych, którzy 

. z silną wolą i wiarą w zwycięstwo staną z losem w ręku 
do zawodów o miljony.

Dnia 19 i 20 maja rozpoczyna się I»sze bogate ciągnienie 25«ej Loterji Państwowej
w której wygrane sięgają do 24.480.000 złotych. Co drugi numer wygrać musi. 
Cena ’/« losu tylko 10 złotych. Jutro zatem w każdym domu w kążdem mieszkaniu, 
u każdego kto tylko dba o dobro swoje i swoich najbliższych, powinien znajdować się 
jos, zakupiony w najszczęśliwszej kolekturze

„Uśmiech Fortuny* Bydgoszcz, Pomorska I, tel. 39,
gdyż tylko tam szczęście obrało sobie siedlisko. ..... .. 3800

Nadzwyczajni! tarć koni 
remoniowych

w Cłiołnlcacln
Niezależnie od zwykłych targów remonto» 

wych (w sierpniu br.) odbędzie się w piątek, 
dnia 20 maja br. o godz. 17.15 w Chojnicach 
na targowisku nadzwyczajny targ na konie re* 
montowe.

Komisja zakupywać będzie konie w wieku 
od 4—6 lat włącznie, minimum wzrostu miary 
stojącej bez podków 152 cm, rasy półkrwi szła» 
chetnej i pogrubionej, o czystych nogach i 
regularnych chodach.

Cena od 700—900 zł za konia. Za wybit« 
ne konie wierzchowe do 1000 zł.

Podgórz
— Pokłosie świąteczne. W pierwszy dzień 

Zielonych Świąt odbyło się uroczyste przyję* 
cie dzieci do I. Komunji św. Około 200 dzieci 
przystąpiło do- pierwszej Komunji św. Nabo« 
żeństwo uroczyste odprawił ks. prób. Dorna’ 
chowski.

Korzystając z pięknej pogody podczas 
świąt wylegli wszyscy na łono natury. Pod« 
górz jest bardzo upośledzony, — nic ma bo« 
wiem odpowiedniego parku, ani też miejsca 
wycieczkowego. Jest coprawda śliczna aleja, 
która biegnie wzdłuż hali balonowej, chcąc 
jednak tam się przechadzać, trzeba zapłacić 
na rok 5 zł., a innego miejsca prawdziwie wob

Giełdy
Warszawskie notowania 

walutowa.
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nego od kurzu w Podgórzu niema. Może do* 
brzeby było, gdyby Komisja zdrowia zaintc» 
resowała się tą sprawą i zastukała do władz.

Związek Strzelecki urządził w 2. święt-o 
wycieczkę do lasu. Członkowie czynni od’ 
działów męskiego i żeńskiego udali się pieszo, 
rodziny wozem drabiniastym. W lesie urzą« 
dzono grę w siatkówkę i inne gry. Wobec ogól» 
nie sympatycznego nastroju projektowane jest 
w najbliższym czasie urządzenie ponownej 
wycieczki.

Gniew
—*• Z życia strzeleckiego w Międzytężu. — 

Z inicjatywy Zw. Strzeleckiego w Międzyłężu 
i staraniem wybranego komiteu, w skład które« 
go weszli: miejscowy ks. proboszcz, wójt Jan 
Czajka, kier, szkoły pł Juraszewski Maksymil» 
jan, naucz, p. Chmielewski, nacz. poczt, p. 
Szczurowski Edmund, str. gran. Kaczor Aloj* 
zy, p. Baldowski, p. Solecki, p. Kitta i p. Soj* 
da obchodzono święto 3 maja bardzo uroczy« 
ście. Po uroczystem nabożeństwie w kościele 
parafjalnym w W. Walichnowach o godz. 12 
odbyło się strzelanie o oznakę strzelecką III 
klasy. Warunki wypełnili ob. Eiątkówna Ger? 
truda, ref. wych. obywatelskiego, ob. Krystow« 
ski Augustyn, Rutka Jan, Czechanowski Frań? 
ciszek, Murawski Edmund, Stolski Paweł, Pia« 
secki Bronisław, Stahnke Edward i Małecki 
Jan. Popołudniu Związek Strzelecki wymasze« 
rowal do m. W. Walichnowy, póczem po wzię«
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Nowy York telegr. •
Paryi
Praga
Sztokholm ■ *
Szwajcarja ■ ■■■»..»
Włochy ..........................., , 5
Berlin (w obrotach nieofic.) . .

b

8.905—8,881
3514-35$
26,39—2638

174,40-173^97
45,90—45,67* 

212,70

Notowania zlemlopt&lów 
w Poznaniu

Dostawa bieżąca, parytet Poznań, handel 
hurtowy

za 100 kf. z dn 18 V. 1932 r
żyto . . 1 . . • • B B B 28,50—28,75
Pszenica . « * * • • • n 29.75—30,00
Jęczmień . . , * 22,00—23,00n browar. • ••••• 24,60-25,00
Owies pastę w. • • B B B • 22,75—23,25
Mąka żytnia . • B B B B •

w „ 65%’ B B B B B 42.25-43,27
„ pszenna 65%’ * f

• • » •, •

■ « • « ■

44,25—46,25
Otręby żytnie . • 17.75-18,00

pszenne • • • • • • 16,50—17,50
Rzepak ... 4 • • • 9 —
Groch Wiktorja . • • • • • • 23,00—26,OB
Seradela . . . . • • 4 • A —
Łubin niebieski ■ • B • « 11,00—12,00

„ żółty , . 14,00—15.00

Notowania ziemiopłodów 
w Berlinie

Ceny w K.M. Zboże 1 nasiona oleiste za 1000 kg.
inne za 100 kg. z dnia 18 V. 1932.

Pszenica march. . . • a • 275—277
B B 206—206

Jęczmień browar. • . • Á 186-193
Jęczmień przem. pastewny B B 178-185
Owies marchijski . • • 164-169
Mąka pszenna . . » • B B • 33,00-36,50
Mąka żytnia 70% • B B • • 25,80-27,75
Otręby pszenne . • B B B B 11.40-11.90

., żytnie . . . • • • 6 9.70-10.25
Groch Victoria . . • B • B 17.00—23.00
Groch drobny jadalny • B B B 21,00-24.00
Groch pastewny . . • B B B 15,00-17,00
Pcluszka................... 4 • • 16.00—18.00
Bób....................... 15,00—17,00
Wyka .................. 1 • • 16.00—18.00
Łubin nieb:cski . . * 10.00—11,516
Łubin żółty . . . 14,00-15,
Seradela , . • 4 • 28,00-34, Ot
Kuchy Lniane • . . • * B • 10,70—
Wytłoki suche krajowe B B t —

Soja  ............................. 11,60—

ciu udziału w nabożeństwie majowem, udał się 
na akademję urządzoną w sali p. Soleckiego. 
Pochodem z lampionami i orkiestrą wzdłuż 
wału wiślanego i przez wieś W. Walichnowy, 
uroczystość obchodu 3«go Maja zakończono.

LICYTACJA.
• W dniu 21 maja br. o gode. 9-cj odbędzie 6ię po­

wtórny przetarg ustny na sprzedaż skarbowej szopy 
murowanej wymiarów 8,00 X 5,10X350 znajduią ej 
się przy ul. Portowej obok I-go pojedynczego +cru 
kolejowego w porcie w Gdyni.

Cena wywoławcza 250 zł kaucja w Kwocie a{ 25 
winna być złożona w Wydziale Budowy Portu p.zy 
11I. Waszyngtona w Gdyni pokó' Nr. 3 do dnia 20 
mają włącznie, gdzie udziela 6ie również <szc.z¿do­
łowych informacji.

Naczelnik Wydziału Budowy Portu.

Ogłoszenie
Zawiadamia się, że Komisja dla badania poja­

zdów mechanicznych będzie urzędowała w Gdy­
ni w Komisariacie Rządu przy ul, Starowiejsk ej 
w maju w dniu 21, w czerwcu w dniu 4 i 18,

Za Komisarza Rządu;
(—) Dr. R. Mojseowicz, 

w z. Naczelnika Wydziału.
3762) ___________________________ _________

TRAWY
sprzedaż rozpoczęła i będzie zakończona z końcem 
maja.

Łowienie ryb i chodzenie po łąkach bez pozwo­
lenia są wzbronione.

Poszukujemy: dobrego mularza do wymurowania 
basenu na wodę w budynku i majstra do smolania 
dachów papowych. (3789

DOMENA GÓRA
pow, morski

ZAUAB KĄPIEIOWY 
C. A. FRANKE 
w By goszczy, ul. Atf. Czartoryskiego 6. 
jest teraz w porze letniej otwarty od poniedziałku 
do piątku tylko od 1 do 7 popołudniu. W każdą 
sobotę zaś i dni przedświąteczne od godz. io«tej 
rana do 7«mej wieczorem. Kąpiele parowe są otwarte 
dla pań w każdy poniedziałek ‘i czwartek po połu­
dniu a dla panów w pozostałe dni. 3801

ZAWIADOMIENIE.
Ninicjszem zawiadamiam Szan. Klientelę miasta 

i okolicy Grudziądza, że przy Placu 23 Stycznia 1 
otworzyłem

Filie Farbśarni i l»rśiKBii Ehcmicz.
Powierzone prace wykonuje się szybko, soli­

dnie i po cenach bardzo przystępnych. 3811
O. GE»E i S lińi 

Farblarnla ł Pralnia Chemiczna.

Ociekły w 
no * wywiadowcze biu« 
ro „Iksmada", Toruń, Su« 
kiennicza 4- II ptr. załatwia 
wszelkie sprawy także fa« 
milijne. 2601

Mężczyzna 
samotny przyjmie posadę 
woźnego, domowego, lub 
portjcra za skromnem wy« 
nagrodzeniem. Zgłosz. dc

Dnia Pomorskiego 3791. I

Okazja
Sprzedam korzystnie:
Kandelabry antyczne am« 
piry, porcelana Popowa, pia« 
nino krzyż., jadalnia, czarny 
dąb, sypialnię dębową, szafy 
bicliźniarki, łóżko, stoły, ka« 
napy, fotele, garnitur koszy« 
kowy, kule różnobarwne 
ogrodowe, zastawę stołową 
platerowaną, wirówki do 
mleka, maszynę krawiecką, 
zegary, patefony, garderobę, 
obuwie męskie damskie i 
dziecięce, oraz wicie innych 
rzeczy.

Sklep Okazyjny
Grudziądz, ul Narutowicza 
15(22}. 2940

Iłwaga!
Podajemy do wiadomości, 
że dzierżawcą na rybołó« 
stwo jest p. Eugeniusz Du« 
biński z Torunia z dniem 
15 bm. Poprzedni dzicr» 
żawca p. B. Fritschc niema 
żadnego^ prawa do rybołó« 
stwa. E. Drewitz, T z ogr. 
por. 3792

1000 -2000 Zł. 
pożyczę na hipotekę. Zglo« 
szenia „Gazeta Morska“ 

Gdynia.

Prywatna 
Szkoła 

im. iw. Teresy 
Dr. Z. Szczepkowskiej 
Toruń, Kościuszki 4.

przyjmuje między 12—13 
godz. zapisy dzieci w wieku 
6 — 13. Od jesieni zniżka 
czesnego, specjalny wóz 

tramwajowy Bydgoskie- 
przedm. — szkoła i z powro­
tem. 3763

Wózki 
dziecięce poleca 
„Fabryka Wózków DziBcięcych“ 

Bydgoszcz 3»go Maja 12. 
Reperacje. 3203

Mteszlianlc 
cztero pokojowe I. piętro 
z wszclkiemi wygodami no« 
wy dom w centrum miasta 
od 1 czerwca do wynajęcia. 
Wejherowo, Kościuszki 7.

3790

Młoda
.inteligentna panienka poszu« 
kuje posady do dzieci z 
szyciem. Zgłoszenia „Ga* 

zeta Morska“ Gdynia.

Zanim 
kupisz nowe, zajdź do 
„Okazjonolu“ obejrzeć uży» 
wane jadalnie sypialnie, po« 
jedyńcze meble jak łóżka, 
stoły, szafy, lustra, rowery, 
maszyny do szycia, pateto» 
ny, siodła oficerskie przep:» 
sowc, clcktroluxy do odku« 
rzania, kilimy, płaszcz, ubra« 
nia. obuwie, powózka paro» 
konna, sortownicc do kaszy, 
teodolit uniwersalny, opalo« 
graf oraz wszelkie używane 
rzeczy za bezcen.

nCMkaxjopol(>
Grudziądz, Plac 23 Stycznia 
28 (dawn. nr. 14) w pod« 

wórzu. 1460

mieszkanie
osobne wejście, 3 ubikacje, 
łazienka, kuchnia gazowa, 
ustęp zaraz do wynajęcia. 
Toruń, Łazienna 28, II p. 

3795

Agenci
do przyjmowania zamówień 
na wieczne p óra na raty 
— poszukiwani. Stała pen» 
sja i prowizja Oferty: Dom 
Wysyłkowy I. Rosenberg, 
Warszawa, Bielańska 15.
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W sobotę, dnia 14 bm. zmarł wskutek nieszczęśliwego 
wypadku

JÓZEF PALUCH
Eksportacja zwłok z kościoła św. Łazarza w Trzemesznie do kościoła parafialnego, gdzie odbyło 

się nabożeństwo żałobne, nastąpiła w środę 18 bm. o godz. 10 rano, poczem zwłoki złożone zostały na 
cmentarzu parafjalnym w Trzemesznie.

Cześć Jego pamięci!

można nabyć

losy I. ki. 25
Loterji Państwowej 

w szczęśliwej kolekturze 

Pawła Bille; ta 
34^1 w Toruniu, Nowy Rynek 

Ceny losów:
*/« — 10.— zł. J/j — 20,— zł, »/r — 40 zł.v— —zTORUŃ

PRZETARG PRZYMUSOWY
Dnia 20 maja o godz. 12 licytować będę u spe­

dytora Sądeckiego za gotówkę najwięcej dającemu: 
lustro z konzolką, kanapę, maszynę do pisania „0- 
rzel“, 2 bufety, 2 kredensy, 2 biurka, maszynę do pi­
sania ,.Privat“, futro damskie, leżankę, kompletn ■•. fi- 
rany, dywan, zegar stojący, apsrat radjowy, fctel 
przed biurko i wiele innych rzeczy; o godz, 14,3;.' w 
porcie drzewnym: 1 prom drewniany 18X6 żehzne 
bręgi. 201 32 (?799

Janowski, kom. sądowy, Szeroka 33

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 20 maja 1932 r. o godz, 11 przed połudirem 

sprzedawać będę u spedytora Sądeckiego za gotówkę: 
maszynę do szycia, lustro, maszynę do pisania, bafet, 
leżankę, stół, szafę do rzeczy, garnitur pluszowy, 'u- 
stro, nocny stoliczek.

Linde, komornik sądowy

LICYTACJA PRZYMUSOWA.
20 maja o 11 ąprzedaje u spęd. Sądeckiego przymu- 

sowem przetargiem za gotówkę: Kanapę, masrynę do 
szycia, biurka, regał, fotele, pianino, bilardonik 22 
butelek wina, koniaku punczu; o 14 przy Puławskie­
go 5: pianino, lustro, kanapę, stół składowy, naczy­
nia szklamne, porcelanowe, emaljcwe, gwoździe, rury, 
garnki żelazne, żeliwne, zamki, kasę ogniotrwałą ka­
sę nacjonalna, naboje, i t d.; o 15,30 przy Puławskiego 
33; stół. Rej. sł. 620

Bartkowiak, kom. sąd Rabiańska 12

Rej 362/32.
PRZETARG PRZYMUSOWY

Dnia 20 maja o 11 sprzedawać będę u spedytora 
Sądeckiego najwięcej dającemu za gotówkę: samochód 
marki Pontiac, maszynę do pisania i liczenia, sypial­
nię, krzesła, szafy, kredensy, toaletkę, deski sto’ar- 
skie, obrazy, garnitur koszykowy: fornier, etażerki, 
kanapę i różne inne przedmioty; o 14 przy Kościuszki 
60a: uiządzenie składowe, stelarz.

(—) Rzymyszkiewicz, komornik sądowy

Ogłoszenie przetargu.
Okręgowy Urząd .Budownictwa Nr. VIIi w Toruniu 

ogłasza przetarg publiczny na dostawę karbolineum 
(15.000 kg.) dla oddziałów wojskowych.

Do oferty należy dołączyć:
1. kosztorys ofertowy z cenami jednostkowemi cyfro­

wo i słownie sumami ostatecznemi opisanemi cy­
frowo i słownie;

2. Poświadczenie Kasy Skarbowej na złożone wad um 
w wysokości 3% od sum oferowanych
Ogólne i szczegółowe warunki budowy, kosztorysy 

ślepe, przepisy o ofertach, instrukcje dla oferentów są 
do obejrzenia i nabycia w Okr. Urzędzie Budownictwa 
Nr. VIII codziennie W godz. od 12—13-tej.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu oraz 
swobodny wybór oferenta.

Termin składania ofert upływa z dniem 3 czerwca 
1932 r

Okręgowy Urząd Budownictwa Nr. VIII.
Nr. spr. 323-Bud Zlec. nr. 102,'IX.

BYDGOSZCZ
PRZETARG PRZYMUSOWY.

We czwartek, dnia 19. 5. 1932 o godz. 10 przedpoł. 
sprzedawać będę przy ul. Mazowieckiej 14 najwię­
cej dającemu za natychmiastową zapłatą: 1 biurko, 
3803) Łuczka, kom. sadowy w Bydgoszczy

560 VTI1,

PRZETARG PRZYMUSOWY
W piątek, dnia 20. 5. 32. o godz. 9,30 przedpoł. 

sprzedam przy ul. Toruńskiej 304 najwięcej dającemu 
za gotówkę: 1 młocarnia kompletna. 2804
541/VIII. Malak, kom. sąd. w Bydgoszczy

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W piątek, dnia 20. 5. 32. o godz. 11 przedpoł. sprze­

dam przy ul. Toruńskiej 61-63 st nr. najwięcej dają­
cemu za gotówkę; 1 turbina parowa z maszynę po­
mocniczą (Turbo Generator Stahl). (1805
540,VIII. Malak, kom. sąd. w Bydgoszczy.

PRZETARG PRZYMUSOWY
Dnia 20 maja br. o godz. 10 sprzedam przy ul. 

Grunwaldzkiej 22 najwięcej dającemu za natychmia­
stową zapłatą: kanapę gobel., 2 fotele gobel,,. dywan, 
stolik okrągły i leżankę z nakryciem. (3808
516, VIII, Woźniak, kom. sąd. w Bydgoszczy

PRZETARG PRZYMUSOWY:
Dnia 19 maja br. o godz. 12 sprzedam przy ul. 

Jasnej 9 najwięcej dającemu za natychmiastową za­
plata: kanapę z lustrem i obudowaniem. (>807
515,VIII. Wożniak, kom. sąd. w Bydgoszczy

PRZETARG PRZYMUSOWY.
Dnia 19 maja br. o godz. 12 sprzedam przy ul. 

Długiej 29 st. nr. najwięcej dającemu za natychmia­
stową zaplata: bufet dębowy i kredens dębowy

Woźniak, kom. sądowy w Bydgoszczy. 
3806) 514 VIII.

DANCING
codzień od godz. 2osej'pier* 

wszorzędny 
Jazz - Bćintl.

Ceny umiarkowane. Wstęp 
wolny.

OAZA Bydgoska 13
TORUŃ.

REPERTUAR

TE im U TQRUfiSKIEüO

PRZETARG PRZYMUSOWY
Dnia 20. 5. br. o godz. 11 sprzedam przy ul. Dolina 

nr. 24 za natychmiastową zapłatą* 1 maszynę do szy­
cia marki „Singer“ o godz. 12 przy ul. Lubelskiej 21a 
za natychmiastową zapłatą: 1 umywalkę zwykłą, 2 no­
cne, stoliki zwykłe 486'8 (3802

Wierzbicki, pom. sądowy z poi.

PRZETARG PRZYMUSOWY.
W piątek, dnia 20 maja br. o godzinie 10-tej sprze­

dawać będę w drodze przetargu przymusowego za go­
tówkę najwięcej dającemu w Wymysłowie u p. Woj- 
nowskiego: kanapę, 2 fotele, bufet, kredens i t. p. 
.zeczy; w Kitnowie u p. Müller: samochód osobowy; 
w sobotę, dnia 21 maja br. o godzinie 10-tej sprze­
dawać będę w Grudziądzu przy ul Kalinkowej nr 1: 
bufet i urządzenie składowe. Rej. 530 32

Maćkowiak, kom. sąd w Grudziądza.

PRZETARG PRZYMUSOWY
W piątek, dnia 20 bm. o godz. 15 sprzedam w 

Dziechnie w drodze przetargu przymusowego za na­
tychmiastową zapłatą: młocarnie do zapędu parowego 
z pasami, sicczkarkę większą, 1 siewnik dwurzędowy 
2 m, 1 siewnik stary, dołownik dwurzędowy, 4 wozy 
robocze, powózkę, kopiec ziemniaków ca 250 ctt, 7 
tuczników, 12 warohlaków, 5 macior, 1 knura, 2 kenie 
karę (klacz i ogier), 8 krów, 2 buchaje, — dalej: bufet 
dębowy, kredens, stół i 6 krzeseł (wyśc. skórą), ka­
napę, wieszak z lustrem, futro męskie, fuzję 16 mm, 
leżankę z nakryciem, szafę do rzeczy, wagę decymal- 
ną z ciężarkami, maszynę do szycia „Singera“ i koc 
na powózkę oraz ca 10 fur jęczmienia niemłócouego.

Kantowioz, komornik sadowy w Koronowie 
3809)

W czwartek, dn. 10 bm. 
o godz. 20stej

„Papa się żeni**
Krotochwila w 3 aktach 

W. Rapackiego (syna).

W piątek, dnia 20 bm. 
o godz. 2o»tej 

Przedstawienie dla 
wojska

'.Papa się żeni**
Krotochwila w 3 aktach 
W. Rapackiego (syna)

W sobotę, dn. 21 bm. 
o godz. 20-tej 

„Papa sic tent“ 
Krotochwila w 3 aktach
W. Rapackiego [syna]

W niedzielę, dn. 22 bm. 
o godz. ióstej 

na liczne żądania
..URWIS“

Krotochwila w 3 sktach 
B. Katerwy. 

Ceny zniżone.

W niedzielę, dn. 22 bm. 
o godz. 2o»tej 
ostatni raz

..Papa stężeni**
Krotochwila w 3 aktach 

W. Rapackiego.

KWIT ABONAMENTOWY KWIT ABONAMENTOWY

Do Urzędu Pocztowego---------------------------------- -
Zamawiam niniejszem abonament*) na „Dzień Pomorski“, „Gazeta 

Morska**, „Dzień Grudziądzki“, „Gazeta Gdańska“, „Dzień Bydgoski**, 
na mieś, czerwiec 1932 r- i proszę należność — Zł. 3.39 pobrać przez 
listowego.
Imię i na^wkVn -----

Mteisnnwnsr PoCZtft - _________ -

Kwit pocztowy
Odbiór kwoty Zł. 3.39 tytułem prenumeraty *) „Dzień Pomorski“, 

„Gazeta Morska**, „Dzień Grudziądzki**, „Gazeta Gdańska“, Dzień Byd­
goski“ za mieś, czerwiec 1932 r- potwierdzam.

.....................—.ni. dnia.«.i .
*' Niestosowńe przekreślić.

Do Urzędu Pocztowego_______________________
Zamawiam niniejszem abonament*) na „Dzień Pomorski**, „Gazeta 

Morska“, „Dzień Grudziądzki*', „Gazeta Gdańska*', „Dzień Bydgoski“ 
na mieś, czerwiec 1932 r i proszę należność — Zł. 3.39 pobrać przez 
listowego.
Imię i nazwisko —..........- ...

Miejscowość ........ , . 1 ■■■.. Poczta ■
Kwil pocztowy

Odbiór kwoty Zł. 3.39 tytułem prenumeraty *) „Dzień Pomorski** 
„Gazeta Morska**, „Dzień Grudziądzki**. „Gazeta Gdańska**, „Dzień byd­
goski** za mieś, czerwiec 1932 r. potwierdzam.

■w ............................. dni a. ..................... 1
3 Niestosować przekreślić.
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Z ostatniej cfmili
Niemcu wnoszą zamęt w Genewie 
do dyskusji nad bronią lotniczą

Genewa, 19. 5. (PAT.). Komisja lotnicza 
konferencji rozbrojeniowej rozpoczęła wczoraj 
dyskusję nad raportem podkomitetu technicz­
nego o broni lotniczej ofenzywnej. Na począt­
ku posiedzenia delegat niemiecki oświadczył, 
że raport podkomitetu nie zadawala delegacji 
niemieckiej. Domagał się on, by komisja wzię­
ła za podstawę swych prac nie ten raport, lecz 
propozycję niemiecką, zmierzającą do uznania 
całego lotnictwa wojskowego za broń ofenzy- 
wną. Wniosek niemiecki spotkał się z ostrą 
krytyką wielu delegatów. Delegat Belgji 
oświadczył, że debata komisji musi mieć cha­
rakter czysto techniczny, natomiast wniosek 
niemiecki chce skierować ją na tory polityczne, 
oo jest niedopuszczalne. Komisja nie ma żad­
nego powodu zastanawiać się, dlaczego traktat 
wersalski zakazał Niemcom posiadania pewne­
go rodzaju broni. Komisja ma wskazać, jaka 
jest broń lotnicza specjalnie ofenzywna.

Preeciwko wnioskowi niemieckiemu wypo­
wiedzieli się delegaci Francji, Szwecji, Czecho­
słowacji, Szwajcarji i innych krajów. Delegat 
niemiecki w toku dyskusji zabierał kilkakrot-

sm—o

Ostatnie dni na ziemiach 
polskich

Tarnów, 19. 5. (PAT). Wczoraj przybyli 
do Tarnowa kombatanci włoscy. Na stacji 
kolejowej w Tarnowie zgromadzili się przed» 
stawiciele władz cywilnych i wojskowych, de» 
legacja Związku Legionistów ze sztandarem, 
kolejowe PW, harcerstwo oraz tłumy publicz» 
ności.
prezes 
Wśród 
selschi 
frontem organizacyj, poczem delegacja wioska 
odjechała do Moście.

Po zwiedzeniu objektów fabrycznych w 
Mościcach, delegacja kombatantów podejmo» 
wana był w fabryce śniadaniem, w czasie któ» 
rego przemówienia wygłosili p. minister Kwiat» 
kowski i prezes Coselschi. Poseł Coselschi 
wystał do p. Prezydenta Rzplitej telegram, 
w którym wyraża swą radość z powodu po» 
bytu na ziemiach polskich w tych 
i wśród tej gościnności, z jaką ze 
stron goście włoscy się spotykają.

W godzinach popołudniowych 
kombatantów udała się do Gumnisk, 
zwiedziła słynną stadninę ks. Sanguszki, po 
której zwiedzeniu .goście włoscy odjechali do 
Krakowa.

Kraków, 19. 5. (PAT). Wczoraj w polu» 
dnie przybył samolotem z Warszawy prezes 
Zarządu Głównego Związku Legjonistów pułk. 
Walery Sławek.

P. Prezes Sławek przybył do Krakowa ce» 
l.ein pożegnania delegacji związku ochotników 
Aojennych Italji.

Wycieczkę powitał przemówieniem 
Związku Legjonlstów p. Kruszyna. — 
entuzjastycznych okrzyków poseł Co? 
wraz z kombatantami przeszedł pirzed

warunkach 
wszystkich

wycieczka 
gdzie

Taniec śmierci wśród 
pastuchów na łące

Lwów, 19. 5. (Tel. wł.). Wczoraj w godzi­
nach wieczornych pasterze, pasący bydło 
wzdłuż toru kolejowego pod Komarnem na li­
nji Lwów-Sambor znaleźli w pobliżu miasta 
kilka łożących tam już od dłuższego czasu min. 
Jedną z nich wynieśli na nasyp i zaczęli roz­
bierać. Nastąpiła eksplozja. 4 pastuchów w 
wieku od 18 do 22 lat poniosło śmierć na miej­
scu, 1 z nich został rozszarpany na 6 części, 
piąty pastuch Michajluk odniósł ciężkie rany, 
dosnając rozerwanie na strzępy jednej ręki i 
ciężką ranę W głowę.

Władze, zawiadomione o tym wypadku, za­
rządziły zatrzymanie na terenie katastrofy 
pociągu osobowego, zdążającego do Lwowa. — 
Ciężko rannego Michajluka zabrano do wago­
nu i przewieziono do Lwowa, gdzie w szpitalu 
dokonano amputacji ręki. 

nie głos, wysuwając wciąż nowe argumenty 
polityczne, co skłoniło przewodniczącego do 
wezwania delegata, by ograniczył się do dy­
skusji czysto technicznej.

Po dyskusji przewodniczący zapytał dele­
gata niemieckiego, czy wycofuje swój wniosek,

Ojciec św. wzywa do pokuty i modłów
Citta del Vaticano, 19. 5. (PAT.), Z o. 

kazji święta Serca Jezusowego Ojciec św. 
wydał encyklikę, w której wzywa do po­
kuty i modłów o odwrócenie ciężkich do­
świadczeń, jakie nawiedziły ludzkość.

Encyklika piętnuje ruch ateistyczny,- ———
Polak wszędzie im solą w oku

Nawet na emigracji Niemcy intrygują
Porto Allegre (Brazylja południowa), 

(PAT). Rada naczelna związku zrzeszeń 
Polaków korzysta od trzech lat z miejsco­
wej radjostacji w dniach obchodów naro­
dowych lub w celach 'mormacyjnych. Po 
wygłoszeniu odczytu w dniu imienin p. 
Marszałka Piłsudskiego wpłynął do zarzą­
du radjostacji protest trzech największych 
towarzystw niemieckich, motywowany tern, 
że kolonja polska cieszy się specjalnymi 
względami u władz radjostacji. Dyrektor 
radjostacj' zaofiarował Niemcom stację,

Sprawy śląskie w Radzie ligi Narodów
Genewa, (PAT). Wczoraj Rada Ligi 

Narodów załatwiła wszystkie sprawy ślą­
skie, figurujące na porządku dziennym 
obecnej sesji.

Pierwszą była petycja związku Polaków 
ze Śląska Opolskiego, co do której sekie- 
tarz generalny zakomunikował, źe wobec 
znacznych rozmiarów petycji, zawierającej 
150 stron druku, nie zdołano jej jeszcze 
przetłumaczyć na język francuski i angiel­
ski i rozesłać członkom Rady. Z tego po­
wodu oraz ze względu na nienadejścia no­
wej skargi mniejszości polskiej w Niem­
czech, Rada postanowiła odroczyć postę­
powanie do sesji wrześniowej. W ten spo­
sób Rada na sesji wrześniowej zajmfe się 
całokształtem sytuacji mniejszości polskiej 
w Niemczech.

Następnie sprawozdawca zakomuniko­
wał, że delegacja niemiecka zawiadom ła 
wczoraj listownie generalnego sekretarza, 
iż zamierza petycję księcia Plessa wnieść

Pierwszą i ostatnia podróż 
pływającego pałacu

Echa kafastrofalnedo pożaru luksusowego sfalku „<ic<»rges Philippar*«
Statek „Georges Philippar“, który w drugi 

dzień Zielonych Świąt spłonął doszczętnie na 
pobiciu morzu, był najnowszym francuskim 
statkiem motorowym i należał do znanego to­
warzystwa żeglugowego „Messageries Mariti­
me,»“. Katastrofa ta żywo przypomina słynną 
katastrofę parowca „Titanic“, tylko — na 
szczęście — pociągnęła za sobą znacznie mniej 
ofiar. Podobnie, jak „Titanic“, motorowiec 
„Georges Philippar“ odbywał swą pierwszą po­
dróż po wyjściu ze stoczni. Był to tak samo 
luksusowo urządzony statek i zbudowany był 
według ostatnich zdobyczy techniki budowy 
okrętów.

O wielkości statku świadczą następujące 
dane: największa długość 172,71 m., wyporność 
20.000 ton, urządzenia na przewóz 1.077 pasa- 

ozy też pragnie głosowania. Delegat niemiecki 
zażądał głosowania. Dało ono rezultat nastę­
pujący: Wniosek niemiecki został odrzucony 
22 głosami przeciwko 7. Prócz Niemców za 
wnioskiem głosowały tylko Chiny, Węgry, Buł­
gar ja, Sowiety, Turcja i Austrja.

kierowany głównie przez komunistów i 
wzywa wierzące narody, aby utworzyły 
jednolity front przeciwko wrogom idei 
chrześcijańskich podstaw społecznych, 
działając środkami legalnymi oraz modła­
mi i pokutą.

zaznaczając, źe wszyscy mogą z niej ko­
rzystać. Niemcy wymogli jednak na dy­
rektorze radjostacji, że związek Polaków 
nie będzie korzystał z ladjostacji w prze­
ciągu miesiąca maja. Jeśli jednak Niemcy 
nie zechcą korzystać z radjostacj'. w ma­
ju, to dyrektor nie będzie się z nimi już 
liczył i znowu zezwoli związkowi Polaków 
na korzystanie z radjostacji. Z powodu je­
dnak tego niekulturalnego wystąpienia 
Niemców, odczyt o dniu 3 Maja nie został 
wygłoszony.

-w-»-»———

na podstawie art. 72 konwencji górnoślą­
skiej do trybunału międzynarodowego w 
Hadze. Na podstawie tego listu Rada przy­
jęła rezolucję, uznającą, że dla niej spra­
wa księcia Plessa jest ostatecznie załatwio­
na. W ten sposób uniknięto podwójnej pro­
cedury, któraby zaistniała, gdyby Niemcy 
zamiast powołać się na art, 72 konwencji 
górnośląskiej; zaproponowali Radzie zwró­
cenie się do trybunału o wydanie opinji 
doradczej.

Następnie Rada odrzuciła dwie pety­
cje indywidualne z polskiego G. Śląska, 
stwierdzając zgodnie z zapytaniem rządu 
polskiego, że jedna z nich nie ma charak­
teru mniejszościowego, a druga nie fest 
uzasadniona.

Sprawa reformy rolnej rozpatrywana 
będzie prawdopodobnie w piątek.

(o) Genewa, 19. 5. (tel. wł,) Dzisiaj na 
posiedzeniu Rady Ligi Narodów będzie roz- 
patrywany jeden z fragmentów zatargu I

żerów. Kabiny pasażerskie na statku urządzo 
no komfortowo. Dekoracje pomieszczeń utrzy­
mane są w stylu renesansu i po raz pierwszy 
w dziejach dekoracyjnej sztuki okrętowej za­
stosowano je nietylko w pomieszczeniach we­
wnętrznych, lecz i na całej długości pokładu 
spacerowego.

Prócz kabin o normalnym komforcie statek 
posiadał 2 apartamenty luksusowe i dpółluksu- 
sowe, przyczem każdy z nich zdobią dekoracje 
w odrębnym stylu.

Pozatem statek był wyposażony w szereg 
najrozmaitszych udogodnień, jak? elektryczne 
piece kuchenne i piekarskie, specjalny garaż 
na samochody pasażerów i t. p. Nowością było 
także to, że wszystka zużyta woda, była usu­
wana ze statku już poniżej linji zanurzenia.

Austria w poważnych 
trudnościach finanso­

wych
Londyn, 19. 5. (PAT), „Daily Telegraph" 

donosi, iż w najbliższych Uniach Austrja ma 
ogłosić moratorjum. które nie obejmie je­
dnakże kuponów, płatnych w czerwcu z 
tytułu austrjackiej pożyczki Ligi Narodów.

„Daily Telegraph“ dowiaduje się w 
związku z tern, źe w rządzie angielskim 
niema dążności do udzielenia Austrji ani 
pożyczki, ani gwarancji. Rząd angielski ma 
wychodzić z założenia., źe akcją pomocy 
Finansowej dla Austrji powinny się zająć 
przedewszystkiem te państwa, które są 
gospodarczo bardziej związane z Austrją.

Zamkniecie fabryk 
w Niemczech

Essen, 19. 5. (PAT) Jedna z najwię­
kszych fabryk obuwia Frankenstein w 
Burschheid wstrzymała całkowicie awą 
produkcję, zwalniając równocześnie wszyst­
kich swych pracowników w liczbie 780 
osób.

Złófo!
Buenos Aires, 19. 5. (PAT). Prasa 

miejscowa podaje, że dwaj górnicy italscy 
Pedro Masis i Armando Whit odkryli bo­
gate żyły złota w okolicy miejscowości 
Napo w Ekwadorze. Wymienieni górnicy 
mają przystąpić do eksploatacji tych tere­
nów natychmiast po sprowadzeniu potrze* 
bnych maszyn i otrzymaniu koncesji aa 
eksploatację.

RcBlruIccIc dewizowe 
w Rumunii

Bukareszt, 19. 5. (PAT). Została oficjalnie 
ogłoszona uchwała rady ministrów, posiana» 
wiająca. że kupno i sprzedaż czeków, trat 1 
dewiz oraz walut zagranicznych będzie mogło 
być dokonywane wyłącznie za pośrednictwem 
rumuńskiego banku narodowego.

Cudzoziemcy będą mogli swobodnie dyapo* 
nować swoimi kapitałami, złożonymi w bani 
kach, czy to w lejach, czy też dewizaoh ob« 
cych.

50 igsiccu ludzi bez dachu 
nad głowa

Manilla, 19. 5. (PAT.). Jak dotychczas 
stwierdzono, tajfun, który szalał w okolicy 
Jolo, spowodował śmierć 15 ludzi. 30.900 ludzi 
pozostało bez dachu nad głową.

celnego pofsko-gdańdkiego, sprawa nadą­
żyć, popełnionych prze« władze gdańskie 
w związku z biernym obrotem uszlache­
tniającym. Referentem będzie delegat 
Wielkiej Brytanji Eden.

Statek w czasie prób rozwinął szybkość 
17 węzłów, wykazując moc maszyn 12.800 koni 
maszynowych.

Wartość statku oszacowana była na 15 mil- 
jonów franków.

Brak dotychczas bliższych wiadomości o tern, 
kto znajdował się na pokładzie statku. Przy­
puszczać jednak należy, zarówno z uwagi na 
to, że statek odbywał swą pierwszą podróż, 

•jak i że jego najbardziej nowoczesne urządze­
nia były nielada atrakcją, przyciągającą pasa' 
żerów, że wśród obecnych na statku znajduje 
się szereg wybitnych osobistości.

(Szczegóły techniczne o statku zaczerpnię­
te są z majowego n-ru „Morza“, organu Ligi 
Morskiej i Kolonjalnej.)

Ogłoszenia: wiersz mllim. na stronie 7-lamoweJ . . 0,25 zł 
w tekale na pierwszej stronie ............................
na drugiej I trzeciej stronie 1 zł — w teksie 0.60 zł
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze «Iowo podwójnie.
Dla poszukujących pracy i nekrologi 25X zniżki, komunikaty 50 gr.
7. ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki
W Gdańsku za wiersze m/m na stronie 7-łamowej. . , 15 Jen.

w^w • • • o 50 f<n.
Drobne "za słowo 5 fen, — tytułowe . . . , . . . . . 10 fen.
Frtł sadowem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw 
spornych właściwe są Sądy w Toruniu. Za terminowy druk przepisane 
miejsca ogłoszenia administracja nie odpowiada.
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Abonament miesięczny wynosi
w ekspedycji miejscowych agencjach .... ...................
z odnoszeniem do domu w Toruniu ........ .. 
przez pocztę z odnoszeniem .......... . •
pod opaską............................. ................................................... .
w Gdańsku przez pocztę . . 2.50 gd przez chłopca ... 
z odbieraniem w administracji wprost gd 2, zagranicą 4 gd __
W razie wypadków, spowodowanych silą wyższą (np. przeszkody w za­
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stracji 2.70 z) — na pocztach już z odnoszeniem kwartalnie 9,27 al- 
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